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Kazimierz Rynkiewicz

Wybory parlamentarne potwier-
dziły społeczne oczekiwanie zmiany
uprawianej w Polsce polityki. Zakła-
dając, że jest ona narzędziem kształ-
towania podstawowych dziedzin
życia publicznego w państwie, te
oczekiwania zmiany w polityce prze-
kładają się na oczekiwanie zmian w
gospodarce, kulturze, mediach, pra-
wie, służbach i innych sferach, które
polityka kształtuje bezpośrednio lub
pośrednio.

W niedzielę staniemy przed de-
cyzją o wyborze prezydenta państwa.
Z uwagą słuchałem zarówno Lecha Ka-
czyńskiego jak i Donalda Tuska. By
ocenić kandydatów, trzeba było cofnąć
się do ich historii politycznej i dokonań
w minionym okresie, sięgnąć do zawar-
tości ich życiorysów.

Obaj wywodzący się z opozycji
reprezentują jednak dwa różne nurty
polityczne i dwie postawy wobec wy-
darzeń, które się działy. Zdecydowa-
nie bardziej wyrazista w minionych,
trudnych latach transformacji, jest
postawa Lecha Kaczyńskiego i moim
zdaniem to on powinien zostać prezy-
dentem Polski. Dlaczego?

To jemu historia przyznała rację,
gdy już 15 lat temu przewidywał, ja-
kie zagrożenia dla państwa niesie po-
lityka narzucona nam przez środowi-
ska postkomunistów i lewicujących
liberałów Unii Demokratycznej, póź-
niejszej Unii Wolności, której wice-
przewodniczącym został wtedy Do-
nald Tusk. To wtedy jedynie bracia
Kaczyńscy potrafili spierać się z tym
środowiskiem o inny kształt pań-
stwa; mówili o potrzebie jego wzmoc-
nienia (co to za państwo, którego licz-
ba urzędników rośnie wprost propor-
cjonalnie do jego słabości, czyli nie-
możności egzekwowania prawa – ści-
gania przestępców, korupcji itd.), co
ich przeciwnicy wykorzystywali
przypisując im wtedy zapędy dykta-
torskie. To żadna dyktatura, gdy ktoś
chce, by państwo było sprawne, zor-
ganizowane (a więc tanie), zapewnia-
ło bezpieczeństwo obywatelom i wal-
czyło na arenie międzynarodowej o
jak najlepszą pozycję, czyli o nasze
interesy. Dzisiejsze państwo jest w
stanie rozkładu, gdyż wiele praw nie
jest w stanie wyegzekwować i panuje
chaos – w służbie zdrowia, służbach
mundurowych, administracji, gospo-
darce, w agencjach.

Życiorysy kandydatów poka-
zują, że Tusk wiązał się z tymi środo-
wiskami, które dotychczas kształto-
wały politykę. Poparcie Lecha Wałę-
sy nie jest przypadkowe, wynika
właśnie z dotychczasowej drogi. Film

Jacka Kurskiego „Nocna zmiana” po-
kazuje moment odwołania rządu Jana
Olszewskiego w 1992 roku. W tajnej
naradzie kilku polityków z Wałęsą,
gdzie decydują o odwołaniu i powoła-

niu nowego premiera, bierze udział
Donald Tusk. Stąd dzisiaj Wałęsa po-
nownie udziela mu poparcia.

Tusk nie ma za sobą doświadcze-
nia państwowego, jakie ma Lech Ka-

Dlaczego Kaczyñski a nie Tusk

Sukces PiS–u stanowi również przykrość dla postępowych telewizji (TVP, TVN,
Polsat), dla rzeszy postępowych dziennikarzy (których symbolizują Durczok, Lis, Olej-
nik, Czajkowska, Paradowska) i dla salonowych tudzież pridusalonowych piśmideł, od
„Gazety Wyborczej”, „Trybuny” i „Nie”, poprzez „Wprost”, „Politykę”, „Newsweek”
tudzież „Fakt”, po „Rzeczpospolitą” i „Życie Warszawy”. Starali się obrzydzać Kaczo-
rów wszelkim sposobem, ale nie wyszło. Piętnaście lat ciężkiej roboty na marne.
„Polityka” ma tu tradycje najgłębsze –  że przypomnę jej hucpiarską ankietę „Zdobywa-
my szczyty chamstwa”, gdzie we wszystkich czarnych kategoriach „zwyciężył” jako
cham do kwadratu Jarosław Kaczyński („Polityka” przyznała mu „Złotą spluwaczkę”)
-  ale „GW” jest równie zasłużona we flekowaniu bliźniaków gwoli promowania „Cimosz-
ków”, jak również urbanowskie „Nie” ze spreparowaną „lojalką”, i dzielna TVP ze swoim
filmem–fałszywką szkalującym braci. Komentując te ataki, pisałem o Kaczyńskich rok
temu: „Jedni z nielicznych uczciwych polityków III RP (osobliwość etyczna par excel-
lance). Jako konsekwentni ludzie honoru i autentyczni mężowie stanu (znowu rzadkość)
–– są od piętnastu lat ulubionym duetem «chłopców do bicia» dla czerwonych i różowych
elit. Na nikim Salon nie powiesił tylu psów co na tych czołowych «oszołomach». Gdyby
nienawiść mogła zabijać –  leżeliby już w grobach dziesięć lat z okładem (patrz: „Rzecz-
pospolita kłamców. Salon”, str. 290).

         Waldemar Łysiak, „Znowu ukradli księżyc”, Gazeta Polska nr 40.

Znowu ukradli ksiê¿yc

czyński, który był ministrem spra-
wiedliwości, szefem Najwyższej
Izby Kontroli, teraz jest prezyden-
tem stolicy. Kaczyński w przeciwień-
stwie do Tuska nie jest ideologicznym
dogmatykiem; podczas gdy ten jawi
się jako doktrynalny liberał, Kaczyń-
ski opiera swoje decyzje na wiedzy i
doświadczeniu, a ma je dużo większe
od Tuska. To widać po sposobie mó-
wienia, gdy Tusk mówi co myśli, a
Kaczyński myśli nad tym, co mówi.
W tym myśleniu jest odejście od sche-
matów, jakie opanowały nasze życie
polityczne. W tym odejściu od sche-
matów polityki minionego czasu jest
nadzieja na rzeczywistą zmianę w
sposobie rządzenia krajem, a nie tylko
gospodarką.

Proponowany przez PO podatek
3 razy 15 proc. to nic innego, jak chęć
poszerzenia sobie basenu przez grube
ryby biznesu.

Czy warto fatygować się do urn,
by wybrać prezydenta? Wbrew po-
zorom, że niewiele on może – warto.
Prezydent ma wpływ na jakość pol-
skiego wymiaru sprawiedliwości.
Ma prawo ułaskawiania skazanych,
powoływania sędziów, powoływa-
nia pierwszego prezesa Sądu Naj-
wyższego, prezesów Trybunału
Konstytucyjnego i Najwyższego
Sądu Administracyjnego. Desygnuje
ludzi do wielu instytucji, które wy-
wierają wpływ na nasze życie. W do-
konanej ocenie lepszym gwarantem
zmian jest Lech Kaczyński.

Jest pan potwierdzeniem regu-
ły, że kandydaci tylko pięknie
mówią i namawiają różnymi sposo-
bami wyborców do czasu, kiedy
stają się przegranymi.

Gdy zadałem panu przedwy-
borcze pytania na łamach tej gaze-
ty odpowiedział pan bardzo szyb-
ko. Gdy w następnym numerze po-
informowałem pana , że to nie od-
powiedź na konkretne pytania, a
tylko mowa trawa, a młodzi mówią
- ble-ble - i poprosiłem o konkrety,
to nic tylko cisza. Odpuściłem je-
den cykl wydawniczy myśląc, że
były kandydat na posła poszuku-
je danych do odpowiedzi, ale nic z
tego. Temu kandydatowi pozosta-
je teraz tylko ciepła posadka rad-
nego. Związana z tą funkcją dieta
jest na tutejszym terenie wyższa
od większości poborów, to lepiej

cicho siedzieć, nic nie robić i cze-
kać. Jak nie zostało się posłem, to
trzeba będzie starać się o następne
wybory do miejscowego samorzą-
du - i jest OK.

A może przy obecnym zagroże-
niu (ptasią grypą), jako członek
partii mieniącej się bliskością
spraw ludzkich rozpoczął starania
o następując zagadnienie. Są sa-
morządy, które zapewniają swym
mieszkańcom bezpłatne szczepie-
nia przeciwko grypie, czyli zaku-
pują hurtowo i zlecają punktom
szczepień realizację. Najbliższe ta-
kie akcje to Stargard Szcz., Szcze-
cin itd. Ale w jakim celu podejmo-
wać wyzwania? Lepiej posiedzieć
w ogrzanych salach obrad i cie-
szyć się dietą. Pozdrawiam, ale nie
życzę wygranej w następnych wy-
borach. A. Czajkowski.

Jeszcze do kandydata na posła,
radnego Gołębiewskiego słów kilkaList do

redakcji
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Nie wszystko
było takie
piękne

(DAWSKO POM.) Po ar-
tykule w 40 numerze TPD za-
tytułowanym „Stodoła w cen-
trum miasta”, redakcja otrzy-
mała sygnał od zainteresowa-
nego czytelnika, który wska-
zuje na nieprawidłowości przy
podłączeniach kanalizacji ście-
kowej, o których mówił boha-
ter artykułu Zbigniew Jako-
mólski. : - Owszem pan Jako-
mulski robił instalacje kanali-
zacyjne na terenie gminy, ale
czasem nie szły te prace tak jak
iść powinny. Mówię tu o pod-
łączeniach kanalizacyjnych,
które miały iść do Linowa.
Pieniądze na ten cel w wyso-
kości 150 tys. złotych dziwnym
trafem wystarczyły jedynie na
poprowadzenie prac do…
ośrodka wypoczynkowego
(dawnego PBROL), nad jezio-
rem Lubie. Dopiero w zeszłym
roku, a więc za kadencji nowe-
go burmistrza, podciągnięto
rury do wioski. Na ten cel jed-
nak trzeba było dodatkowego
kredytu w wysokości 130 tys.
złotych. Warto dodać, że jed-
nym z udziałowców tego ośrod-
ka jest pan były wojewoda Za-
chodniopomorski, nie pamię-
tam imienia, ale nazwisko
owszem, to pan Lisewski. Zna-
ny posiadacz ziemi, którą po
swoich rządach nabył od
Agencji Rolnej Skarbu Pań-
stwa. Tak, więc nie zawsze in-
westycje robione kiedyś, były
takie super. To, że jakieś parę
kilometrów instalacji kanali-
zacji skręciło w bok, bo interes
(na pewno bardzo ważny)
“społeczny” tego wymagał, to
jest nie za bardzo logiczne.
Logiczne są natomiast inne
interesy.  Ale kto dziś o nich
pamięta.

Zapraszamy do wyrażania
swoich opinii na łamach tygo-
dnika.

Tel. (094) 36 32 724

(ZŁOCIENIEC) 17 października
2005 r. ok. godz. 13:45 w Złocieńcu,
przy skrzyżowaniu ulic Mickiewi-
cza i Czaplineckiej (teren budowy
ronda), 20-letni mieszkaniec Zło-
cieńca Damian J. usiłował dokonać
kradzieży wiertarki udarowej. Po-
turbował on mężczyznę pracujące-
go przy budowie drogi, który pró-
bował odzyskać skradzione mienie.
Dzięki szybkiej reakcji strażniczki
miejskiej Agnieszki Bucholc oraz
robotników drogowych sprawca
tego zdarzenia został zatrzymany i
doprowadzony do Komisariatu Po-
licji w Złocieńcu.

W trakcie prowadzonych przez
policjantów czynności okazało się, iż
sprawca znajdował się pod znacznym
wpływem alkoholu – przeprowadzo-
ne badanie na zawartość alkoholu w
wydychanym powietrzu dało niespo-
dziewany wynik, ponad 6 promila.

Około godz. 15:00 do Komisaria-
tu Policji w Złocieńcu stawił się ko-
lega wcześniej zatrzymanego męż-
czyzny, 25-letni mieszkaniec Zło-
cieńca Aleksander K. Również on
znajdował się pod wpływem alko-
holu. Zachowywał się bardzo agre-
sywnie, siłą chciał wejść do Komi-
sariatu, a nie mogąc się dostać do
środka zniszczył drzwi wejściowe
na dyżurkę, ubliżał i groził policjan-
tom wykonującym czynności
służbowe. Z jego zachowania
wynikało, iż przyszedł on do Ko-
misariatu by uwolnić, jego zda-
niem niesłusznie zatrzymanego,
kolegę Damiana J. Obaj panowie
zostali zatrzymani w Pomieszcze-
niach dla Osób Zatrzymanych.

W dniu wczorajszym, tj.
19.10.2005 r. Sąd Rejonowy w
Drawsku Pom. zastosował wobec
zatrzymanego Damiana J. środek

Kolega mia³ 6 promili

CHCIA£ ODBIÆ KOLEGÊ Z KOMISARIATU

(ZŁOCIENIEC).Przy Poczcie w
Złocieńcu na całego trwa budowa ronda.
Wykonuje je Drawskie Przedsiębior-
stwo Robót Drogowych. W tych dniach
największe zainteresowanie budzi
przesuwanie Pomnika Żołnierza Pol-
skiego w kierunku sklepowego pawilo-
nu. Podczas prac wykopkowych natra-
fiono na szczątki ludzkie, które zostaną
złożone na miejscowym cmentarzu ko-
munalnym.

“Podczas zdobywania Złocieńca w
samym mieście i w jego okolicy zginęło
około sześćdziesięciu polskich żołnie-
rzy. W październiku i listopadzie 1945
roku władze administracyjne przepro-
wadziły ekshumację poległych. Uro-
czystość złożenia ciał do wspólnego
grobu odbyła się 1 listopada 1945 roku
w dniu Wszystkich Świętych. W ko-
ściele odprawiono żałobne nabożeń-
stwo, które zgromadziło kilka tysięcy
Polaków manifestujących na rzecz pol-
skości Ziem Odzyskanych. Tymczaso-
wy grób zbiorowy urządzono u zbiegu

ulic: Stalina, Czaplineckiej, Połczyń-
skiej i Pocztowej.”

Cytat pochodzi z pracy zbiorowej
zatytułowanej ZŁOCIENIEC. Zarys
dziejów. Koszalin 1985.

PRZY PRZYSZŁYM RONDZIE
BYŁ ZBIOROWY GRÓB

Wymieniony w przytoczonym cy-
tacie zbieg ulic to teren dzisiejszej bu-
dowy ronda. Wspólna mogiła była w
miejscu przesuwanego pomnika.

Tadeusz Nosel

zapobiegawczy w postaci tym-
czasowego aresztowania na
okres trzech miesięcy, natomiast
wobec Aleksander K. Sąd zasto-
sował dozór policyjny.          AM
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(ZŁOCIENIEC) Dzień Papieski,
szesnasty października, wypadł w nie-
dzielę. To był pierwszy z tych Dni, bez
fizycznej obecności wśród nas Papieża
Jana Pawła II. W mieście nad Drawą i
Wąsawą uroczysta Msza Święta zosta-
ła odprawiona o godzinie 12.30 w ko-
ściele Matki Boskiej Wniebowziętej.
Mszę Świętą koncelebrował proboszcz
parafii, ksiądz Leonard Bandosz. Po
Mszy Świętej przystąpiono do wcze-
śniej zapowiadanego posadzenia na
Starym Rynku Miasta Papieskiego
Dębu. Okazałe drzewko z wieloma liść-
mi w kolorach jesieni rozpoczęło życie
przy Krzyżu  i Obelisku niemalże u
progów zakrystii kościoła.

Najpiękniejszym momentem uro-
czystości była chwila, gdy na pytanie –
kto jeszcze chce przyczynić się do po-
sadzenia tego drzewka ? – natychmiast
odezwało się kilkanaście osób i podąży-
ło ku niemu. Wiele dłoni dało Mu życie.
Od tych chwil, o każdej porze dnia i
n o c y , w Złocieńcu można

obserwować, jak Dąb Papieski sobie ro-
śnie. U stóp Krzyża i Obelisku, Skały
Pamięci.

 DROGA ŚWIATŁA
Wieczorem, bo od godziny 19.30,

gospodarzem Dnia Papieskiego w ko-
ściele pw. WNMP w Złocieńcu była
młodzież, pod opieką swego nowego
księdza - Roberta. Wierni uczestniczyli
w przygotowanej przez młodych ludzi
Drodze Światła.

Przeszliśmy uliczkami Starego
Rynku. Drogą Światła ? - cóż to takiego?

Droga Światła (Via Lucis) to coraz
bardziej popularne w Kościele Wielka-
nocne nabożeństwo wzorowane na
Drodze Krzyżowej (Via Crucis). Pole-
ga na przeżywaniu czternastu stacji,
spotkań Chrystusa Zmartwychwstałe-
go z uczniami i służy przeżywaniu ta-
jemnic paschalnych. Do trwania w kli-
macie Pas- chy zachęca nas Jan
Paweł II pi- sząc, “ Kontempla-

cja oblicza Chrystusa nie może zatrzy-
mać się na wizerunku Ukrzyżowanego.
Chrystus jest Zmartwychwstałym.
(...) Właśnie w Chrystusa Zmartwych-
wstałego wpatruje się dzisiaj Kościół.
(Novo Millennio Ineunte, 28).

Czym jest Droga Światła?
To nabożeństwo jeszcze mało zna-

ne w Polsce. Stanowi  kontynuację
Drogi Krzyżowej. Niewątpliwie ist-
nieje tutaj jakaś analogia. Tak jak jest
czternaście stacji Drogi Krzyżowej, tak
w Drodze Światła proponuje się rów-
nież czternaście stacji Wielkanocnych
opartych na tekście Pisma Świętego.

To niezbyt popularne w Polsce na-
bożeństwo, nie jest jednak, wbrew po-
zorom, zupełnie nowe. Ma swoje ko-
rzenie w duchowości salezjańskiej.
Droga Światła na szerszą skalę stała się
znana w Roku Jubileuszowym. Znala-
zła się w oficjalnym modlitewniku
Wielkiego Jubileuszu i pielgrzymi uda-
jący się do Rzymu mogli ją odprawiać.
Spotkała się chyba jednak z większym
odzewem na zachodzie niż w Polsce.

D w a
la ta

Tak Dnia Papieskiego by³o w Z³ocieñcu

PAMIÊÆ.
DROGA ŒWIAT£A.

temu w Krakowie spróbowano pierw-
szy raz odprawić Drogę Światła z dusz-
pasterstwami akademickimi. Wspólno-
ta szła wtedy ulicami miasta w wigilię
świętego Stanisława, 7 maja, z Wawelu
na Skałkę. Ponieważ zawsze najwięk-
szym świadkiem Zmartwychwstania
jest męczennik, połączono ze sobą
wspomnienie męczeństwa św. Stanisła-
wa i medytację nad wydarzeniem Pas-
chy. W tym roku tamże Droga Światła
była organizowana już po raz trzeci. Po-
woli wydarzenie przebija się do świa-
domości krakowian.

Rozpoczyna się  zwykle z kilku-
dziesięcioma osobami, ale gdy maleńka
wspólnota dochodzi do Skałki, to sta-
nowi już spory tłum. Idący podążają za
Krzyżem przewiązanym stułą koloru
czerwonego, symbolem Zmartwych-
wstania, a nie tylko męki Jezusowej.

Niżej stacje Drogi Światła.
I.    Jezus powstaje z martwych
II.  Uczniowie przy pustym grobie
III .Zmartwychwstały Pan objawia się
Marii Magdalenie
IV. Zmartwychwstały Pan ukazuje się
uczniom na drodze do Emaus
V.  Zmartwychwstały Pan objawia się
przy łamaniu chleba
VI.Zmartwychwstały Pan ukazuje się
apostołom
VII. Zmartwychwstały Pan przekazuje

uczniom władzę odpuszczania grze-
chów
VIII. Zmartwychwstały Pan umac-
nia wiarę Tomasza
IX. Zmartwychwstały Pan spotyka
uczniów nad jeziorem Galilejskim
X. Zmartwychwstały Pan przekazu-
je prymat Piotrowi
XI. Zmartwychwstały Pan zawierza
uczniom swoją misję wobec świata
XII. Zmartwychwstały Pan wstępu-
je do Ojca
XIII. Oczekiwanie z Maryją na Ducha
Świętego
XIV. Zmartwychwstały Pan posyła
uczniom obiecanego Ducha.

W Złocieńcu, w tegorocznym
Dniu Papieskim, przemierzyliśmy
Drogę Światła idąc uliczkami Starego
Rynku. Pod Krzyżem szeleściły liście
młodziutkiego Dębu rosnącego tu do-
piero od południa 16 października
2005 roku. Ileż wspólnot złocieniec-
kich od tego dnia przez wieki przejdzie
pod jego konarami Drogą Światła.

           Tadeusz Nosel
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O szczegóły rozporządzenia za-
pytaliśmy inspektora Powiatowego
Urzędu Pracy w Drawsku Pomor-
skim panią Marię Rak.

– Według propozycji minister-
stwa, kierownicy ośrodków po-
mocy społecznej będą sporządzać
listy osób bezrobotnych, które
powinny być skierowane do wy-
konywania prac społecznie uży-
tecznych na terenie ich gminy.
Do prac będą kierowane te oso-
by, które nie mają prawa do zasił-
ku, a korzystają ze świadczeń po-
mocy społecznej. Bezrobotny,
który nie przyjmie oferty pracy,
musi liczyć się z tym, że nie będzie
otrzymywał niektórych świad-
czeń z pomocy społecznej.

Zgodnie z regulacjami rozporzą-
dzenia, bezrobotny korzystający ze
świadczeń socjalnych ma wykony-
wać wspomniane prace nie dłużej niż
przez dziesięć godzin w tygodniu.
Będzie otrzymywał za to wynagro-
dzenie w wysokości nie niższej niż 6
zł brutto, co oznacza pensję równą
180 zł miesięcznie. 60 % tych świad-
czeń ma pokryć Fundusz Pracy.
Resztę mają wyasygnować samo-
rządy. Do stażu pracy okres przepra-
cowany w ramach robót społecznie
użytecznych raczej nie będzie się
wliczał, chyba że zmienią się regula-

cje prawne. W tej wersji zapisu, bez-
robotny będzie objęty jedynie ubez-
pieczeniem wypadkowym. Pomysł
na takie rozwiązania powstał Łobzie
i ma na celu wykazanie rzeczywistej
liczby osób, którym potrzebna jest
pomoc socjalna i
należy im się
status osoby
bezrobot-
nej. Sza-
cuje się,
że rzeczy-
wista licz-
ba pol-
s k i e g o
bezrobocia
sięga nie
17,5 %, a 11
– 12 %.

Wyeliminowanie  patologicznej
sytuacji, w której bezrobotnemu
wcale nie zależy na podjęciu legalnej
pracy - bo albo już pracuje w szarej
strefie, albo nigdy nie miał ochoty na
zatrudnienie - może spowodować, że
ci, którzy rzeczywiście potrzebują
pomocy państwa zostaną objęci
większą opieką, łatwiej będzie do
nich dotrzeć. Jak nam powiedział dy-
rektor PUP w Drawsku Pom. w ze-
szłym roku tylko w stosunku do kil-
ku osób wyciągnięto konsekwencje
o wykreśleniu z list bezrobotnych i
utracie przez te osoby przywilejów z
tym związanych. Miało to miejsce

przy odmowie podjęcia kursów or-
ganizowanych przez urząd pracy.
Dzisiejsze rozwiązania w znacznie
większym stopniu zwiększą uwiary-
godnianie potrzeb rynku pracy.

Można rzec - nie chcesz nie pra-
cuj, ale na pomoc państwa nie licz.
Pewne kontrowersje w tej sprawie

budzić może jedynie zapis o pono-
szeniu kosztów, przy zatrudnia-

niu potencjalnych odbior-
ców programu, przez samo-
rządy gminne. Oprócz 40 %
partycypacji w wynagradza-
niu bezrobotnych pozostają
jeszcze kwestie zapewnienia
im szkoleń, ubrań ochron-
nych, sprzętu do pracy, nad-
zoru itp. Jak z tymi problemami

poradzą sobie budżety
gmin, zobaczymy

zapewne pod-
czas wdrażania
p r o g r a m u .
Zdaniem eko-
n o m i s t ó w
jest to jed-
nak jeden z
n a j l e p -
s z y c h
p r o j e k -
tów pro
zatrud-
n i e -
n i o -
wych.

D a j e
on, bo-

w i e m
szansę lu-

dziom, którzy
trwale nie mają

możliwości pracować (w pierwszej
kolejności zatrudniani mają być bez-
robotni pozostający bez pracy od co
najmniej 36 miesięcy), szansę na po-
wrót do aktywności społecznej, za-
wodowej. Pasywne oczekiwanie na
lepsze czasy jest dolegliwością, z
którą nie udało się dotychczas sku-
tecznie walczyć.

Jak dowiedzieliśmy się w UMiG,
gdyby zaistniała konieczność zatrud-
nienia wszystkich wskazanych, przez
opiekę osób do prac użytecznych
społecznie, to gmina na dzień dzisiej-
szy jest w stanie zatrudnić wszystkie
te osoby.              Mariusz Nagórski

BEZROBOCIE

CZY ZMALEJE
LICZBA
BEZROBOTNYCH?

(KRAJ,POWIAT) Ministerstwo
Gospodarki i Pracy szykuje
rewolucjê w przepisach o
statusie osoby bezrobotnej.
Nowe rozporz¹dzenie
ministra przewiduje projekt
rozporz¹dzenia w sprawie
szczegó³owych warunków
ustalania œwiadczenia.
Zgodnie z jego regulacjami,
bezrobotny korzystaj¹cy
ze œwiadczeñ socjalnych
ma wykonywaæ na zlecenie
gminy prace spo³ecznie
u¿yteczne. Rozporz¹dzenie
to ma wejœæ w ¿ycie
z dniem 1 listopada
tego roku.

LOKALE Z

BONIFIKAT¥
(ZŁOCIENIEC) Do końca czerw-

ca sprzedano w Złocieńcu pięć lokali
mieszkalnych komunalnych położo-
nych na terenie miasta. Uzyskano za
nie kwotę 58.256 złotych. Lokale
sprzedano z bonifikatą udzieloną
zgodnie z uchwałą Rady Miejskiej. (n)

(ZŁOCIENIEC) Na przeciwko
sklepu PSS przy ulicy I Dywizji w
Złocieńcu, nieco w cieniu budowy
ronda, jest w tych dniach kładziony
przewód telekomunikacyjny TP SA.
Jest to o tyle istotne, że prace nieco
utrudniają dostęp do sklepu. Na dłu-
gości kilkudziesięciu metrów pra-
cownicy firmy z Wałcza rozkuwają
asfalt, kopią rów, itp. Koniec mini
wykopów w porównaniu z pracami
przy rondzie jeszcze w tym tygodniu.
Informacji Tygodnikowi udzielał
Krzysztof Jaroszewicz.

           Tadeusz Nosel

Koniec prac w tym tygodniu

TEPSA
KŁADZIE
KABEL NA
UL. I DYWIZJI
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Na zaproszenie europosła Bo-
gusława Liberadzkiego, w ponie-
działek rano ze Szczecina do Bruk-
seli wyjechał autokar z samorzą-
dowcami, dziennikarzami oraz
trójką uczniów i dwiema nauczy-
cielkami. Licealiści są laureatami
konkursu wiedzy o Unii Europej-
skiej. Celem podróży, była wizyta w
Parlamencie Europejskim. Kilku ze
starostów, tuż po przekroczeniu
granicy polsko – niemieckiej, roz-
poczęło libację alkoholową. Po
dwóch godzinach picia, Henryk
Ćwiacz - starosta policki, Jerzy Ja-
błoński - starosta goleniowski, Sta-
nisław Cebula - starosta drawski,
oraz starosta świdwiński byli kom-
pletnie pijani. Zaczęli śpiewać pio-
senki o panienkach lekkich oby-
czajów. Wulgaryzm i agresja w au-
tokarze rosła wraz z ilością wypija-
nego alkoholu. Panowie nic nie
robili sobie z obecności w autoka-
rze uczniów i kobiet, grożąc wokół
zwolnieniami z pracy. Ekscesy pi-
jackie starostów zarejestrowały
kamery dziennikarzy biorących
udział w wyprawie do Brukseli.
Zdjęcia z wyjazdu potwierdzają re-
lację naocznych świadków libacji.
Dziennikarze przebywający w au-
tobusie powiadomili o koszmarnej
podróży Bogusława Liberadzkie-
go, który tak skomentował zacho-
wanie zaproszonych przez siebie
gości: - Nie wiem, co mam powie-
dzieć, jestem zdruzgotany. Kan-
dydatów na ten wyjazd typował
konwent starostów. Najgorsze
jest to, że ja będę się musiał z nimi
spotkać doszczętnie pijanymi.

Po co pojechał starosta drawski
Stanisław Cybula do Brukseli, co
zamierzał osiągnąć? Może przy-
sporzyć mieszkańcom naszego po-
wiatu prestiżu, załatwić ważne
kwestie dla Złocieńca, Kalisza Po-
morskiego, Starego Worowa,
Drawska Pomorskiego? W jakim
świetle postawił nas, mieszkańców
powiatu drawskiego, i co zamierza
zrobić? Tego nie wiemy. W środę,
19 października, pan starosta Ce-
bula był nieuchwytny dla prasy.
Ale mamy nadzieję, że pojawi się na
piątkowej sesji Rady Powiatu.

O opinię w sprawie pijackich
ekscesów pana starosty zapyta-
liśmy jego zastępcę Zenona Ry-
chliczka.

- Uważam to za nieprawdopo-
dobne. W związku z tym, że znam
starostę od wielu lat, powtarzam

jeszcze raz, uważam to za nie-
prawdopodobne.

Przewodniczący Rady Powiatu,
Andrzej Wiśniewski powiedział:

- Jako przełożony starosty,
muszę najpierw spotkać się z nim
i wysłuchać jego wersji zdarzeń.
Wracam aktualnie ze szkolenia w
Szczecinie i od dłuższego czasu
otrzymuję telefony z prasy, radia i
TV z zapytaniami w tej sprawie.
Nie mogę skomentować tego, o
czym mówią media, bez wcześniej-
szej rozmowy ze starostą, a tym
samym wyrobienia sobie obiek-
tywnej opinii.

TPD poprosił o komentarz rad-
nych powiatowych, Jana Barcza-
ka, Marka Skotnickiego, Janusza
Ziętkiewicza oraz Zofię Uryn.

Jan Barczak: - Moim zdaniem,
jako radnego i mieszkańca po-
wiatu drawskiego, starosta powi-
nien natychmiast podać się do
dymisji i nie robić sobie więcej
wstydu. Jako reprezentant po-
wiatu, naszego społeczeństwa,
zachował się bardzo niegodnie.
Myślę, że wyborcy przy następ-
nych wyborach będą o tym pamię-
tali. Ja jak bym był na jego miej-
scu, to dla zachowania swojego
oblicza, żeby jako radny wyjść z
tej sytuacji z twarzą, zrezygno-
wałbym z funkcji. Są w radzie lu-
dzie, którzy mogą pełnić to stano-
wisko i robić to godnie. Uważam,
że nawet na najbliższej sesji  moż-
na zmienić człowieka na tym sta-
nowisku.

Marek Skotnicki : -  To, co się
wydarzyło, dyskredytuje tego
pana w pełnieniu jakichkolwiek
funkcji w powiecie.

Janusz Ziętkiewicz: - Na dzień
dzisiejszy mogę powiedzieć, że
człowiek, który się w ten sposób
zachowywał nie powinien pełnić
funkcji starosty. Na temat wyda-
rzeń, o których pisze Kurier, mogę
wypowiedzieć się dopiero po
otrzymaniu konkretnych dowo-
dów.

Zofia Uryn: - Mogę powie-
dzieć, że znam pana starostę od
wielu lat, nie tylko z pracy w sta-
rostwie i nigdy nie zachowywał
się on w sposób naganny. W tym
czasie miałam okazję spotykać się
z panem starostą na różnych im-
prezach, oficjalnych i nieoficjal-
nych. Nigdy nie nadużywał alko-
holu, nigdy nie był agresywny,
wulgarny, nie używał brzydkich

słów. Jestem oburzona artykułem
w prasie. Uważam, że najlepiej z
oceną i komentarzem poczekać do
powrotu pana starosty.

Burmistrz Miasta i Gminy
Drawsko Pomorskie, Zbigniew
Ptak: - Po doniesieniach praso-
wych mogę powiedzieć, że jest to
zachowanie karygodne i niedo-
puszczalne u osób pochodzących
z wyboru, bez względu na to, jakie
były tego intencje. Nic takiego
zachowania nie tłumaczy. Jestem
bardzo zdziwiony i w żaden spo-
sób nie potrafię tego wytłuma-
czyć, jak można nadużywać alko-
holu, gdy reprezentuje się Polskę
i Polaków w Europie. Więc uwa-
żam to postępowanie wręcz za
naganne.

Drawszczanie mówią:
 Zbigniew Szyszkowski, miesz-

kaniec Drawska Pom., o zachowa-
niu naszego starosty: - Jeśli to, co
piszą gazety i od rana mówią w
radio jest prawdą, to po prostu
nasz starosta dał „plamę”. W ta-
kiej sytuacji, moim zdaniem, czło-
wiek honoru wiedziałby, co ma
zrobić. A co zrobi pan starosta,
tego nie wiem.

Do redakcji zadzwoniło kilku
mieszkańców naszego powiatu,
oto opinia jednej z naszych roz-
mówczyń: - Proszę pana, jestem
zbulwersowana wyczynem nasze-
go pana starosty. To, co podają
tytuły prasowe jest dla mnie oso-
biście wstydem i to z kategorii
tych najbardziej żenujących.
„Starosta pije jak cham”, to pro-

szę pana nie odzwierciedla tej sy-
tuacji, bo nawet największy pro-
stak spod budki z piwem, nie bę-
dzie zachowywał się w taki spo-
sób, jak nasz starosta w obecności
kobiet i dzieci jadących tym auto-
karem. Nie podam swojego nazwi-
ska, bo w tym mieście od razu będę
szykanowana. Ale moje zdanie
potwierdzają wszyscy wokoło.

Powrót z Brukseli, zapowiada-
ny na dzień dzisiejszy, tj. 19 paź-
dziernika w godzinach południo-
wych, został przełożony o 12 go-
dzin. Nie trudno domyślić się po-
wodu. W sytuacji, gdy z wyjazdu
służbowego wraca się w godzinach
nocnych, po północy, kolejny dzień
jest dniem wolnym od pracy. Za-
pewne, panowie uważają, że… „noc
przyniesie wytchnienie”.

Od redakcji.
Kodeks etyczny dziennikarzy

zabrania wyjazdów na koszt poli-
tyków, urzędów, czy firm. Wspo-
maganie dziennikarzy w jakiejkol-
wiek formie gratyfikacji od w/w
dotacjami, sponsoringiem itp.
łamie podstawowe wartości nie-
zależnej pracy. Dlatego też nasze
informacje przekazujemy nie z re-
lacji bezpośredniej, będąc świad-
kami libacji, ale dzięki uprzejmości
trzeźwych uczestników wyjazdu i
na podstawie informacji artyku-
łów zamieszczonych w Kurierze
Szczecińskim, Głosie Szczeciń-
skim i Gazecie Wyborczej.

   Mariusz Nagórski

CHAMSKIE ZABAWY W DRODZE DO BRUKSELI

PIJANI STAROSTOWIE
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Powtórzone, ponieważ już raz, ze
względów oszustwa wyborczego,
kandydatki na radną,  Teresy Łasz-
niewskiej (potwierdzonej orzecze-
niem Sądu Okręgowego w Koszali-
nie), przełożono termin wyborów. W
niedzielę jednak wyborcy uznali, że

Wybory uzupe³niaj¹ce do rady gminy

JEDNAK
ZOSTA£A RADN¥

Wyniki wyborów:
Uprawnionych do głosowania – 1537 osób
Liczba pobranych kart ważnych - 137
Oddano głosów ważnych - 134
Na Teresę Łaszniewską głosowało – 101 osób
Na Danutę Szatkowską głosowało – 33 osób

nic wielkiego się nie wydarzyło, od-
dając w większości swoje głosy na
Teresę Łaszniewską.  Sprawa o
oszustwo i manipulację pani Łasz-
niewskiej, już radnej, jest w chwili
obecnej rozpatrywana przez
drawską prokuraturę.      MN

(DRAWSKO POMORSKIE) W niedzielê 16 paŸdziernika odby³y
siê powtórzone wybory uzupe³niaj¹ce do Rady Miasta
i Gminy Drawsko Pomorskie.
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Zarz¹d Powiatu drawskiego przeznacza do sprzeda¿y
w trybie przetargu GARAŻ położony na działce nr 307 o pow. 0.0024 ha

w Złocieńcu przy Alei Piastów – Osiedle Czaplinieckie.

Cena wywoławcza – 8.000 zł, wadium 1000,00 zł, postąpienie 100,00 zł.
Przetarg odbędzie się 30.11.2005 r. w Starostwie Powiatowym
w Drawsku Pom. Plac orzeszkowej 3 a pokój nr 13 godz. 11.00.

Wadium płatne do dnia 25.11.2005 r. na konto Powiatu Drawskiego
Nr 97 1020 2847 0000 1502 0009 5752 PKO BP S.A. w Drawsku Pom. Informacje
szczegółowe: Wydział Gospodarki Nieruchomościami Starostwa Powiatowego w
Drawsku Pom. – pokój 15 i 14 (budynek geodezji).
Telefon (094) 36 334 64, 36 307 72, 36 307 73, oraz na stronie internetowej
http://spow.drawskopokorskie.obip.pl „(Przetargi i komunikaty)”.

Zarz¹d Powiatu drawskiego przeznacza do sprzeda¿y
w trybie II przetargu lokal nr 3 – pomieszczenia poszkolne

i lokal mieszkalny nr 4 położone w Bobrowie 48
na działce gruntu nr 58/1 o powierzchni 0,2521 ha.

Cena wywoławcza lokalu nr 3 – 38.000,00 zł, wadium 3.000,00 zł,
postąpienie 500,00 zł.
Cena wywoławcza lokalu nr 4 – 26.000,00 zł, wadium 2.000,00 zł,
postąpienie 300,00 zł.

II przetarg odbędzie się w Starostwie Powiatowym w Drawsku Pom. przy
Pl. E.Orzeszkowej 3 a dnia 30.11.2005 r. o godz. 11.15 (lokal nr 3) i o godz. 11.30
(lokal nr 4) w pokoju nr 13 tut. Starostwa. Wadium płatne do dnia 25.11.2005
r. na konto Powiatu Drawskiego Nr 97 1020 2847 0000 1502 0009 5752 PKO
BP S.A. w Drawsku Pom. Informacje szczegółowe: Wydział Gospodarki Nieru-
chomościami Starostwa Powiatowego w Drawsku Pom. – pokój 15 i 14 (Budynek
geodezji).

Telefon (094) 36 334 64, 36 307 72, 36 307 73, oraz na stronie internetowej
http://spow.drawskopomorskie.ibip.pl „(Przetargi i komunikaty).”

Zarząd podjął uchwały w sprawach:
1. darowizny nieruchomości na

rzecz Gminy Drawsko Pomorskie
Zarząd wyraził zgodę na nieodpłatne

przekazanie w drodze darowizny na
rzecz Gminy Drawsko Pomorskie pra-
wa własności działki gruntu nr 136/22 o
powierzchni 0,0418 ha położonej w
Drawsku Pom. przy ul. Złocienieckiej z
przeznaczeniem na drogę publiczną

2. sprzedaży w II przetargu nieru-
chomości będącej własnością Powia-
tu Drawskiego

Podjęto uchwałę o sprzedaży w for-
mie przetargu działki gruntu nr 307 o
powierzchni 0,0024 ha położonej w ob-
rębie 12 miasta Złocieńca przy Alei
Piastów

3. przeznaczenia do sprzedaży w
II przetargu nieruchomości położo-
nej w Bobrowie będącej własnością
Powiatu Drawskiego

Podjęto uchwałę o sprzedaży dwóch
lokali położonych na działce gruntu nr
58/1o powierzchni 0,2521ha Bobrowo
gmina Złocieniec

Zarząd omawiał następujące
sprawy:

1.wnioski, zapytania i interpelacje
Zapoznano się z wnioskami, zapyta-

niami i interpelacjami Radnych i Komi-
sji Rady. Odpowiedzi zostały lub będą
przekazane Przewodniczącemu Rady
Powiatu

2. dodatek motywacyjny dla dy-
rektorów jednostek oświatowych

Ustalono wysokość dodatku moty-
wacyjnego dyrektorom placówek
oświatowych na okres od 1 październi-
ka 2005r. do 31 marca 2006 roku. Za-
rząd wziął pod uwagę m.in. realizację
budżetów szkoły, umiejętność pozyski-
wania dodatkowych środków finanso-
wych, zarządzanie obiektami, osiągnię-
cia szkoły.

3. Dzień Edukacji Narodowej
Za osiągnięcia w pracy dydaktycz-

no-wychowawczej Zarząd przyznał z
okazji Dnia Edukacji Narodowej na-
grody dla Dyrektora ZSP nr 1 w Draw-
sku Pom. pani J. Kur oraz dla Dyrekto-
ra ZSZ w Drawsku Pom. pana K. Hnat-
kowskiego.

4. apel Zarządu Polskiego Związ-
ku Niewidomych Okręgu Zachodnio-
pomorskiego w Szczecinie o wygo-
spodarowanie w budżecie PCPR na
2006r. puli środków przeznaczonych
na wczesne wspomaganie

Zarząd wyraził zgodę na zabezpie-
czenie środków finansowych w budżecie
PCPR na 2006r.

5. przekazanie budynku Przy-
chodni Rejonowej w Drawsku Pom.

Zarząd postanowił przekazać do
zaopiniowania Komisjom Rady omówio-
ny materiał dotyczący ewentualnego
przekazania budynku Przychodni Rejo-
nowej w Drawsku Pom.

6. sprawozdanie z realizacji
uchwał podjętych przez Radę Po-
wiatu Drawskiego w I i II kadencji
(w okresie od listopada 1998 r. do lip-
ca 2005r.)

Zapoznano się ze sprawozdaniem
7. sprawozdanie z realizacji „Po-

wiatowego programu zapobiegania
przestępczości oraz ochrony bezpie-
czeństwa obywateli i porządku pu-
blicznego na obszarze powiatu draw-
skiego w 2005 r.”

Zapoznano się z przedstawioną
sprawozdaniem i zaopiniowano go po-
zytywnie

8. informacja o stanie bezpie-
czeństwa dojazdu dzieci i młodzieży
do szkół

Zapoznano się z przedstawioną in-
formacją i zaopiniowaną ją pozytywnie

9. sprawozdanie z wykonania bu-
dżetu Powiatu Drawskiego za III
kwartały 2005r.

Zapoznano się ze sprawozdaniem i
zaopiniowano go pozytywnie

10. „Program współpracy Powiatu
Drawskiego z organizacjami poza-
rządowymi w roku 2006”

Zarząd postanowił przekazać do
zaopiniowania Komisjom Rady omówio-
ny materiał

11. stan środowiska naturalnego i
jego zasobów na terenie Powiatu
Drawskiego

Zapoznano się z przedstawionym
materiałem i zaopiniowano go pozytywnie

12. wniosek Ochotniczej Straży
Pożarnej w Wierzchowie o wsparcie
finansowe przy zakupie zestawu hy-
draulicznego

Dofinansowano zakup zestawu hy-
draulicznego dla urządzeń służących ra-
townictwu ekologicznemu kwotą 8000,00 zł.

13. Informacja o projekcie „Na-
tura 2000”

Zarząd zapoznał się z projektem
„Natura 2000” dla obszarów w Powie-
cie Drawskim nadesłanym przez Mini-
sterstwo Środowiska

14. wydatki związane z projektem
INCORD na dzień 23.09.2005r.

Zarząd zapoznał się z przedstawioną
informacją

15. Festiwal Przedmiotów Arty-
stycznych na Międzynarodowych
Targach Poznańskich

Postanowiono wykupić stoisko
(500,00 zł + VAT), przeznaczyć na ten cel
materiały promocyjne, pokryć koszty
podróży; udział w targach wezmą pani
Zuzanna Sikora i pan Jerzy Płachta.

16. informacja dyrektora Szpita-
la Powiatowego dotycząca spłaty wie-
rzycieli cywilnoprawnych szpitala

Po zapoznaniu się z informacją
przedstawioną przez panią dyrektor
Zarząd postanowił spotkać się z Ko-
mornikiem Sądowym i przeprowadzić
rozmowy na temat egzekucji komorni-
czych i odstąpienia od opłat egzekucji
komorniczych.

17. wydzierżawienie pralni pod
potrzeby rozszerzenia działalności
stacji dializ

Zarząd przychylił się do propozycji
pani dyrektor.

18. dofinansowanie zakupu apa-
ratu rtg na potrzeby Szpitala

Zarząd postanowił podpisać umowę z
Wojewodą w ramach kontraktu wojewódz-
kiego na dofinansowaniu środków pocho-
dzących z budżetu państwa na poprawę ja-
kości , dostępności i bezpieczeństwa diagno-
styki radiologicznej w powiecie drawskim
na kwotę 100 tys. zł, pozostałe środki na
zakup aparatu rtg będą pochodziły z gmin
Powiatu Drawskiego i Powiatu.

19. omówienie wyników kontroli
w ZSP w Złocieńcu pod kątem wynaj-
mu hali widowiskowo-sportowej

Po zapoznaniu się z wynikami kon-
troli, Zarząd postanowił wrócić do spra-
wy uregulowania kwestii związanych z
własnością hali widowiskowo-sporto-
wej w Złocieńcu.

Edukacja i szpital
Sprawozdanie z pracy Zarz¹du w dniach 11 i 12 paŸdziernika 2005r.

Z GRUBSZA
O BUD¯ECIE Z£OCIEÑCA
NA PÓ£ROCZE

(ZŁOCIENIEC) Niżej informacja o przy-
jęciu wykonania budżetu gminy Złocieniec za
I półrocze 2005 roku.

Po stronie dochodów plan zakładał
27.991.239 złotych. Wykonanie to kwota
15.108.715 złotych. W tym dotacje na zdania
zlecone – plan 4.132.300 złotych, a wykona-
nie – 2.054.353 złote.

Wydatki wedle planu kwota 25.935.378
złotych. Wykonanie 12.698.334 złote. W tym
wydatki na zadania zlecone wedle planu
4.132.300 złotych, a wykonanie 1.912.492
złote.

Wynik finansowy to 2.410.381 złotych
stanowiący nadwyżkę budżetową i jest prze-
znaczony na spłaty kredytów i pożyczek.

W trakcie pierwszego półrocza 2005 roku
miały miejsce istotne zmiany wielkości plano-
wanych dochodów i wydatków budżeto-
wych. Uzyskanie dodatkowych środków fi-
nansowych spowodowało wzrost budżetu po
stronie dochodów do kwoty 27.991.239 zło-
tych i zwiększenie wydatków do kwoty
25.935.378 złotych.

Wynikający z porównania wyżej wy-
mienionych wielkości wynik budżetu gmi-
ny nie uległ zmianie i stanowi nadwyżkę bu-
dżetową w wysokości 2.055.861 złotych,
który jest przeznaczony na spłatę poży-
czek i kredytów.

W dziale Działalność usługowa zwięk-
szono wydatki na promocję gminy. W Dziale
Różne rozliczenia zmniejszona została w
wydatkach rezerwa ogólna na nieprzewidzia-
ne wydatki.

W Dziale Oświata i wychowanie zwięk-
szono wydatki na dotację dla przedszkola pry-
watnego oraz zwiększono dochody i wydatki
budżetowe w wyniku otrzymania środków na
sfinansowanie wyprawki szkolnej obejmują-
cej podręczniki dla uczniów podejmujących
naukę w klasach pierwszych szkół podstawo-
wych w roku szkolnym 2005/2006.

W Dziale Pomoc Społeczna planowane
dochody i wydatki budżetowe w stosunku do
przyjętych w uchwale budżetowej uległy
zmianie w wyniku przyznania dodatkowych
środków na posiłki dla osób potrzebujących.
To kwota 137.600 złotych. I na zasiłki i pomoc
w naturze – 127.602 złote.

W dziale Edukacyjna opieka wychowaw-
cza zostały zwiększone dochody i wydatki z
tytułu przyznania dodatkowych środków na
wypłaty stypendiów socjalnych dla uczniów.

Osiągnięty w omawianym okresie
wskaźnik realizacji dochodów wynosi
54,0 % co stanowi 15.108.715 złotych, na-
tomiast wydatków 49,0 %. Nadwyżka bu-
dżetowa to 12.698.334 złote.         (n)

W dokumentach wiêcej
na Opiekê Spo³eczn¹
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(KRAJ, POWIAT) Minister Jerzy
Pisarczyk w Sobotę 15 października
podpisał rozporządzenie, wprowadza-
jące na terenie całego kraju: Zakaz trzy-
mania drobiu na otwartych przestrze-
niach, sprzedaży, oraz organizowania
wystaw w związku z zagrożeniem pta-
sią grypą. Na świecie choroba ta do dnia
dzisiejszego zaatakowała 120 osób.
Objawia się w swoim końcowym sta-
dium ostrym wirusowym zapaleniem
płuc.

Jak podają hodowcy, w ciągu kilku
dni, ceny kur, gołębi kaczek, gwałtow-
nie spadły.

Niebezpieczeństwo zarażenia się
wirusem od martwego zwierzęcia jest
mało prawdopodobne, a po jakiejkolwiek

obróbce termicznej wręcz niemożliwe.
TPD zapytał Powiatowego Lekarza

Weterynarii o możliwość kontroli „sa-
nepidu”, na terenie naszego powiatu. –
Kontrolować będziemy na razie w tra-
dycyjnym zakresie. Jeżeli jednak
przyjdą wyraźne dyrektywy, aby kon-
trolami objąć szerszy zasięg, czyli rol-
ników, to będziemy je realizować. Na
razie nie ma na to ani środków, ani takich
dyspozycji. Chciałbym dodać, że na
dzień dzisiejszy, dużych ferm drobiu na
naszym terenie nie ma. Na bazarach
również nie spotykamy handlujących
żywym drobiem. Największe zagroże-
nia istnieć mogą w kontaktach z migru-
jącymi ptakami. Migracja taka potrwać
może jeszcze kilka tygodni.       (MN)

Minister zarz¹dzi³

Ptaki pod
zamkniêciem

W sobotę, 15 października, Minister
Rolnictwa i Rozwoju Wsi wydał zarzą-
dzenie w sprawie środków związanych
z zagrożeniem wystąpienia “wysoce
zjadliwej grypy ptaków”. W związku z
zagrożeniem wystąpienia tej choroby na
terenie kraju minister wprowadził zakaz:

1. organizowania targów, wystaw,
pokazów i konkursów z udziałem
żywych kur, kaczek, gęsi, indyków,
przepiórek, perlic, strusi oraz innych
bezgrzebieniowców, gołębi, bażantów i
kuropatw;

2. przechowywania i prezentacji w
celu sprzedaży, oferowania do sprzeda-
ży, sprzedaży, dostarczania oraz każde-
go innego sposobu zbycia zwierząt, o
których mowa w pkt. 1 na targowiskach;

3. utrzymywania zwierząt, o których
mowa w pkt. 1, na otwartej przestrzeni.

Przepraszam
Przepraszam ZWiK Spółkę z o. o

w Drawsku Pomorskim i jej prezesa
pana Piotra Matusiaka, za moje nie-
pochlebne wypowiedzi pod ich ad-
resem. Jan Barczak

PTASIA GRYPA

KURY DO KURNIKÓW

(DRAWSKO POM.) Zarząd Sta-
rostwa Powiatowego w Drawsku Po-
morskim z dniem 1.10.2005r powierzył
funkcję pełniącej obowiązki Kierownika
Powiatowego Centrum Pomocy Rodzi-
nie w Drawsku Pomorskim pani Brygi-

PCPR  Z  NOWYM
KIEROWNICTWEM – po.

dzie Rosa. Stanowisko to powierzono do
czasu powołania nowego kierownika.
Poprzedni kierownik tej placówki pani
Danuta Boraczuk zrezygnowała z pracy
na własną prośbę i została odwołana
przez zarząd starostwa.             (MN)

(ZŁOCIENIEC) Akurat mijające
dni to w Złocieńcu na drzewach dni
najpiękniejsze. Jesień we wszystkich
barwach powolutku więdnących liści.
Jeszcze nie było tu nocy i poranka z
mrozem, który strąciłby liście z drzew,
dlatego tak pięknie wokół. Na Połczyń-
skiej i Czaplineckiej dzieci z rodzicami
zbierają kasztany. Nie ma jeszcze prze-
pastnych stosów liści pod drzewami,
które uniemożliwiłyby zbieranie owo-
ców kasztanowców.

W Starym Worowie do niedawna
były drzewa kasztanowe z jadalnymi
owocami, ale pozostały z nich tylko
kikuty. Do tej pory w tutejszej okolicy
nikt nie pomyślał o tym, by zająć się
uprawą takich drzew. Do tej pory więc
najsłynniejsze polskie kasztany są na
Placu Pigalle.

Jesień z liśćmi ma potrwać do czwart-
ku. W nocy na piątek ma być na tyle
mroźno, że – przewidują meteorolodzy –
liście pospadają. No i od tego momentu
zacznie się odliczanie dni do wiosny, ale
trzeba będzie przebrnąć też przez podob-
no bardzo śnieżną zimę. Gdyby w jej
czasie można było piec kasztany z oko-
licznych drzew, wiosna przyszłaby
szybciej. Tadeusz Nosel

GDZIE SIĘ
PODZIAŁY
JADALNE
KASZTANY?
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TPD: -  Co może zirytować bur-
mistrza Zbigniewa Ptaka?

Zbigniew Ptak: -  Co mnie irytuje?
Funkcja burmistrza jest pod ciągłą
obserwacją, was mediów, mieszkań-
ców, współpracowników. Kiedyś,
kiedy podejmowałem decyzję o kan-
dydowaniu na ten urząd, starałem
się nie obiecywać gruszek na wierz-
bie. Oczywiście złożyłem kilka dekla-
racji, jak choćby tę, że moim priory-
tetem będzie stworzenie optymal-
nych możliwości dla rozwoju młode-
go pokolenia. Wie pan zapewne, ile
inwestycji poczyniliśmy wspólnie z
naszą radą, aby standardy rozwoju
młodzieży  były w Drawsku Pomor-
skim takie, jak tego wymaga dzisiej-
szy model europejski. Jeśli
ktoś sięgnie pa-
mięcią kil-
k a

ROZMOWA Z BURMISTRZEM MiG DRAWSKO POM. ZBIGNIEWEM PTAKIEM

CO MNIE IRYTUJE
lat wstecz, na pewno dostrzeże zmia-
ny. Niestety, tak jak w każdym spo-
łeczeństwie, są wśród nas sceptycy,
wiecznie niezadowoleni z tego, co
się dzieje. Krótka pamięć mnie irytu-
je. Pamięć o tym jak tu było przede
mną. Mówienie o tym, że nic się nie
robi dla rozwoju tego miasta przez
pana Jakomulskiego, jest wprost
kompromitujące. Mówienie, że ja
tyko fontanny potrafię robić, to
mnie irytuje. Bo po pierwsze, przy
tych fontannach pracowali drawsz-
czanie, po drugie, jak wyglądał plac
koło kina? Ruina, śmietnik, gruz z nie-
czynnej od lat fontanny. Zapomnie-
liśmy już o jego dawnym wyglądzie?

TPD: - Oczywiście, to co pan
mówi zostało zrobione. Ludzie jed-
nak potrzebują pracy.

Z.P.: - Proszę to napisać. W dużej
mierze dzięki działaniom burmistrza
Drawsko Pomorskie
ma najniższy po-
ziom bezrobocia w
całym powiecie.
Wychodząc poza
powiat proszę zo-
baczyć, co się
dzieje w Łobzie,
Świdwinie. Jakie
tam jest bezrobo-

cie? Najwyższe w kraju. Ja jako bur-
mistrz w tej chwili zatrudniam około
150 osób ze względów socjalnych.
To kosztuje gminę miesięcznie prze-
szło 100 tysięcy złotych. Ile osób do-
stało zatrudnienie przy inwesty-
cjach realizowanych na potrzeby
gminy? Kanalizacja, szkoły, drogi,
chodniki, boiska, budynki mieszkal-
ne. Kto tam pracuje? Oczywiście,
jako gmina nie postawimy fabryki i
zatrudnimy ludzi, ale działania moje
prozatrudnieniowe są widoczne
wszędzie.

TPD: - Są to jednak w większości
prace okresowe.

Z.P.: - Wyobraża pan sobie, co
działoby się w mieście bez tych prac.
Poza tym zlecenia gminy realizują
najczęściej nasi rodzimi wykonaw-
cy. Zatrudniają oni mieszkańców
miasta nie okresowo, a stale. W tym
roku na inwestycje w mieście wyda-

liśmy około 34% budże-
tu gminy. Każda zło-
tówka na inwe-
stycje to miejsca
pracy dla
drawszczan. Nikt
nigdy tyle nie in-
westował w to mia-
sto, więc i żaden z

moich poprzedników nie tworzył
tylu miejsc pracy dla swoich miesz-
kańców.

TPD: - Z tymi rodzimymi wyko-
nawcami, to chyba jednak różnie by-
wało? Przykład Ban-Budu i budowy
bloku przy Sadowej. Czy to nie po-
rażka?

Z.P.: - Tak, to jedna z większych
moich porażek. Wybór tej firmy na
wykonawcę tego zadania okazał się
dużym błędem. Przyjmuję krytykę
za ten wybór. Chcę jednak zazna-
czyć, że ludzie, którzy mieli zamiesz-
kać w tym bloku, będą tam mieszka-
li. Firma za swoją nierzetelność w
terminach, poniesie odpowiednie
konsekwencje.

TPD: - Okazuje się, że to, co
drawskie to lepsze. Wskazuje na to
przebieg budowy bloku przy ulicy
Gierymskiego.

Z.P.: - Tak, Firma pana Krzywic-
kiego, realizująca to zadanie, spraw-
dza się wyjątkowo dobrze. O ile
wiem, to ma nawet wyprzedzenie w
pracach. W przyszłości wyciągnie-
my z tego wnioski. Może dodam, że
wszystkie te prace, jakie prowadzi-
my w gminie, mają dwa podstawo-
we cele. Podniesienie standardu
życia mieszkańców i podniesienie
atrakcyjności miasta dla poten-
cjalnych inwestorów.

TPD: - Kwestia inwesto-
rów, w tym mieście to ostatnio
dość bulwersujący temat.
Kto koordynuje ich pozy-
skiwanie?

Z.P.: - Zatrudniamy
dwie osoby do prowa-
dzenia spraw budow-
nictwa, dróg, sprowa-
dzania firm w tych
branżach. W niedale-

kiej przyszłości za-
trudnię specjali-

stę do pozy-
s k i w a n i a

m o ż l i -
wości w
zakresie

pol i tyki
socjalnej.

K o n k r e t -
nie, korzy-

stania z ofert
z e w n ę t r z -

nych, które po-
zwolą na tworze-

nie nowych
miejsc pracy. To

dość szeroki zakres
obowiązków, ale i

(DRAWSKO POM) W zesz³y
pi¹tek Tygodnik Pojezierza
Drawskiego, odwiedzi³
gospodarza miasta,
Zbigniewa Ptaka.
W rozmowie z burmistrzem
próbowaliœmy dowiedzieæ
siê, jaki jest jego
stosunek do inicjatyw
rozwojowych miasta
oraz o refleksje z okresu
dotychczasowej pracy.
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możliwości są coraz większe. Będzie
to fachowiec ze Stargardu Szczeciń-
skiego, po studiach w tym konkret-
nym kierunku.

TPD: - No właśnie.  Panie burmi-
strzu, czasem usłyszeć można, że w
urzędzie zatrudniani są znajomi
Zbigniewa Ptaka.

Z.P.: - To ma do siebie praca na
stanowisku burmistrza. Takie suge-
stie będą pojawiały się zawsze. Tyl-
ko proszę powiedzieć, kogo nie zna
burmistrz Ptak i kto nie zna burmi-
strza Ptaka?

Poza tym, to dość znamienne za-
rzuty. Podczas mojej kadencji od-
młodzono kadry, zatrudniono mło-
dych, ambitnych, a co najważniejsze
wykształconych ludzi. Jak wielki jest
odsetek specjalistów po studiach?
Oczywiście liczy się nie papierek, ale
doświadczenie i nie wszędzie naj-
ważniejszym kryterium będzie dy-
plom szkoły wyższej. Ja jednak tak
dobrałem kadrę, aby młodość  szła w
parze z doświadczeniem i wykształ-
ceniem.

TPD: - Powrócę jednak do spro-
wadzania inwestorów do naszego
miasta. Po powstaniu Polo marketu
odezwało się sporo głosów krytyki
tego typu inwestorów.

Z.P.: - Tak, tylko proszę zwrócić
uwagę, od kogo pochodzą te głosy?
Czy konsument, zwykły mieszkaniec
miasta uskarża się na zaistniałą sytu-
ację? Czy mieszkańcom nie odpo-
wiada spadek cen artykułów żywno-
ści? Ja rozumiem, że ten sklep po-
przez konkurencyjność, doprowa-
dził do napięć w branży handlowej,
tylko, że nie mogę negować powsta-
wania tego typu sklepów w mieście,
jeżeli ich właściciele kupili ziemię od
samych mieszkańców Drawska. Tyl-
ko nieliczni wiedzą, że zablokowałem
powstanie tuż obok Polo marketu
innego sklepu wielkopowierzchnio-
wego, firmy Netto. Szczerze mówiąc,
ja nie mam nawet prawnych możli-
wości powstrzymywać takich inwe-
storów. Wspomniał pan jednak o
krytyce, chciałbym się odnieść do
tego, bo często bywa tak, że ta kry-
tyka jest zwykłym kłamstwem, adre-
sowanym przeciwko mnie. Chodzi mi
tu o wypowiedź w waszej gazecie
Krzyśka Dyla. Znamy się z nim od lat
i to, co powiedział o zwalnianiu prze-
ze mnie firmy Polo market z podat-
ków, jest nieprawdą. Nie zwalniałem
tej firmy z podatków, mało tego, oni
nawet nie zwracali się do mnie o takie
zwolnienia. A jeżeli chodzi o zwol-

nienia podatkowe, których nie
udzieliłem firmie państwa Dyl, to ja
nie jestem władny, żeby zwalniać
takie podmioty z podatku. Mogę im,
w określonych warunkach co naj-
wyżej umorzyć zaległości. Mam na-
dzieję, że Krzysiek przeprosi mnie za
swoje niepotwierdzone i niepraw-
dziwe wypowiedzi.

Nie można bezkarnie mówić nie-
prawdy, chodzi o obiektywizm. Każ-
dy podmiot może mieć własne zdanie
w kwestiach podatkowych. Ale
przepisy jasno określają, co to jest
zwolnienie, a co to umorzenie i wo-
bec kogo można je stosować.

TPD: - Słyszał pan o tym, że au-
tostrada Berlin – Królewiec popro-
wadzona zostanie w kierunku na
Koszalin i Słupsk, a ominie Draw-
sko, Złocieniec, Szczecinek. Po-
mimo już istniejących od 70 lat od-
cinków „Berlinki”, prowadzących
przez nasze tereny?

Z.P.: - Od 2004 roku istnieje sto-
warzyszenie gmin i powiatów leżą-
cych przy krajowej dwudziestce.
Odbyliśmy już sześć spotkań, aby
ustalić harmonogram modernizacji
tej drogi do końca2006 roku. Już roz-
poczęto prace przy trzech bezkoli-
zyjnych rondach na tej drodze. Na-
stępnymi etapami będą położenie
nowej nawierzchni na trasie Węgo-
rzyno – Złocieniec, oraz poszerzenie
trasy od Drawska do Złocieńca. Na
razie, po spotkaniu, które odbyłem

– KRÓTKA PAMIÊÆ…
wczoraj z dyrektorem Dróg Krajo-
wych i Autostrad, istnieją proble-
my z wycinką drzew do poszerzenia
nawierzchni. Są to problemy natury
ekologicznej. Jakie zapadną decy-
zje w tej sprawie, to zależy od eko-
logów i tu grożą opóźnienia przy
modernizacji tej strategicznej dla
nas drogi. Natomiast my, jako gmi-
na, już rozpoczęliśmy prace nad
dostosowaniem dwudziestki do
odpowiadających standardów. Go-
towe już są plany odwodnienia uli-
cy 11-go Pułku Piechoty. To znaczy
budowy sieci deszczowej, aby w
przypadku dużych opadów nie
tworzyły się tam kałuże, jak to ma
miejsce dzisiaj. Na razie przewidy-
wany koszt tej inwestycji to 300 –
400 tys. złotych. Ponadto zlikwidu-
jemy tak zwane „wąskie gardło”
przy ulicy Piłsudskiego. Budynek,
który zawęża przebieg drogi został
przeznaczony do rozbiórki. Co do
samej autostrady, to my mamy
prawdziwe zagłębie jeśli chodzi o
materiały do budowy takich szla-
ków komunikacyjnych, ale czy je-
steśmy w stanie przekonać do tego
Warszawę, Szczecin. Chciałbym i
wiem, że skoro ta propozycja była
racjonalna 70 lat temu, to dla czego
nie ma być racjonalna dzisiaj? Au-
tostrady, albo drogi krajowe to dzi-
siaj konieczność do rozwoju. Wi-
docznie większa jest konieczność
rozwoju Koszalina, czy Szczecina.

Na razie koncentrujemy się na kra-
jowej dwudziestce, ale o autostra-
dzie nie zapominamy.

TPD: - Czy wzorem Kalisza Po-
morskiego, w naszej gminie dzieci
będą miały możliwość korzystania
w szkołach z opieki dentystycznej?

Z.P.: - Dlaczego wzorem Kalisza?
U nas w szkołach dzieci będą miały
opiekę dentystyczną. Tak jak mają
zagwarantowane posiłki, tak będą
miały dentystę w szkole. Choćby
gmina miała sama partycypować w
kosztach ich zatrudniania, to znajdą
się na to fundusze. Panie redakto-
rze, przed objęciem funkcji burmi-
strza byłem dyrektorem szkoły. Dla-
tego dzisiaj  główny nacisk w swojej
pracy kładę na oświatę i zwalczanie
bezrobocia. A jedno z drugim bar-
dzo ściśle się wiąże. To, co dziś za-
pewnimy dzieciom, wróci do nas za
kilka lat. Dlatego  na przykład, dałem
pieniądze z własnego funduszu
burmistrza na opłacanie godzin
ponadliczbowych, za pracę na-
uczycieli po zajęciach obowiązko-
wych w szkołach.

TPD: - Na koniec pytanie o przy-
szłość. Będzie pan ponownie kandy-
dował na urząd burmistrza?

Z.P.: - Tak, będę kandydował. I
będę się starał o poparcie społeczeń-
stwa drawskiego.

TPD: - Dziękuję za rozmowę.

Tekst i foto: Mariusz Nagórski

UL. PI£SUDSKIEGO - BUDYNEK PLANOWANY DO ROZBIÓRKI
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(DRAWSKO  POM.) 18.10.2005
r. o godz. 12:00 w Drawsku Pom.,
przy ul. Sybiraków, w sklepie TERG
MEDIA EXPERT policjanci Sekcji
Kryminalnej z Komendy Powiatowej
Policji w Drawsku Pom. zatrzymali
23-letniego mieszkańca gm. Draw-
sko Pom., który na podstawie podro-
bionego zaświadczenia o zatrudnie-
niu i zarobkach usiłował wyłudzić
kredyt  w kwocie 3857,30 zł na zakup
laptopa, czym działał na szkodę Lu-
kas Bank S.A. W trakcie dalszych
czynności policjanci ustalili, że w
przestępstwie sprawcy pomagał 23-
letni mieszkaniec Drawska Pom., któ-
ry pomógł w spreparowaniu fałszy-
wych dokumentów. Zamierzał on
następnie wyłudzony komputer
sprzedać, jak stwierdził, za kwotę 2-
2,5 tys. zł.   (AM)

NAKRYTY
PRZY PRÓBIE
WY£UDZENIA (ZŁOCIENIEC) Sądne dni z racji

budowy ronda przy Poczcie w Złocień-
cu przeżywa pani Maria prowadząca
kiosk Ruchu na rogu ulicy Adama Mic-
kiewicza w bezpośredniej styczności z
budową. Akurat teraz przed punktem
ustawiła szeroki wachlarz zniczy na-
grobnych. Idą wiadome święta. Każdy
już zaopatruje się w ogniki pamięci.
Tygodnik nie omieszkał zagadnąć panią
Marię. Jak się pani handluje – zagadnę-
liśmy nie spodziewając się, że odpo-
wiedź nie będzie zdawkowa.

Pani Maria; - Tygodnik chyba wi-
dzi, jak mi się handluje. Szczególnie, co
tu się działo w sobotę i w niedzielę.
Przyjechali w sobotę o godzinie dwuna-
stej w południe i zwalili mi przed kio-
skiem przyczepę piasku. Przed samym
kioskiem, na miejsce, które było ładnie
zadbane i utwardzone. Było nawet
wygodne dojście. Aż tu nagle - bach.
Kupa żwiru. Zupełnie bez potrzeby.
Zwalili i odjechali. A dojście do kiosku
zablokowali na sto procent. Na week-
end do domu po zatarasowaniu mnie
żwirem pojechali piętnaście po dwu-
nastej. Przez pierwsze pięć dni budo-
wy w okolicach kiosku pracowali zu-
pełnie inni ludzie. Normalna brygada,
ludzie do rzeczy. Nie zostawiali po
sobie burdelu. Za każdym razem, kie-
dy kończyli prace, robili po sobie do-
kładne porządki. No i pojawili się ci
zupełnie nowi. Zatarasowali mnie, a ja
w handlu przez dwa dni miałam w „ple-

NAPAD ŻWIROWCÓW
Pani Maria z kiosku Ruchu przy rondzie stratna na budowie

cy”. Co prawda, to i w tygodniu też, ale
przecież to są wymagania wyższego
rzędu i ani mi tam do pretensji. Wyższy
cel! Rondo.

Człowiek siedział, odcierpiał finan-
sowo swoje, no, bo zrozumiała koniecz-
ność. Aż tu ci ze żwirem. Jakby rodem
z peerelu. Wybitni specjaliści. A ja w
tym wszystkim nie dość, że stratna fi-
nansowo, to przez tych żwirowców
jeszcze bardziej. To są dla mnie stracone
dni. Bez jakiegokolwiek sensu. Tylko
przez ludzką głupotę i niedbałość. Kie-
dy znów tu przyjechali, zapytałam
wprost o sens takiego działania. Usły-
szałam ponury głos; - To było koniecz-
ne. - A inni pracownicy w śmiech i w sło-
wa, że tak trzeba było.

Byłam w tej sprawie u burmistrza
Waldemara Włodarczyka. Przyjął mnie,
wysłuchał i w mig zrozumiał o co cho-
dzi. Powiedział, że widział tę pryzmę
niepotrzebnie zrzuconego żwiru. Mu-
siał wykonać telefon, bo proszę zoba-
czyć, jak tu teraz jest pięknie. Aż się
wierzyć nie chce. Sprawa wymagała aż
interwencji burmistrza. Czy to wszyst-
ko było potrzebne? To trudna budowa,
nie wszyscy do jej realizacji się widać
nadają, a mnie o aż takich jej rozmiarach
nikt nie uprzedził. Dla mnie to złotów-
ki. Straty z dnia na dzień. Do końca
budowy. Mówiono mi, że rondo mnie
nie dotyczy. Że mnie nie dotknie. Już
wiem, że dopłacę do niego, a w centrali
tego nie zrozumieją.         Tadeusz Nosel

(DRAWSKO POM.) Coraz wy-
raźniej czuć nadchodzące święto
wszystkich świętych. Na drawskim
targowisku, od pewnego czasu, zaob-
serwować możemy duży ruch w bran-
ży znicze, lampiony, kwiaty.

Ceny podobne do tych z przed
roku. Wybór nieco większy. Na rynku
warzyw jeszcze nie odczuwa się wy-
raźnych zmian w cenach.

Najbardziej zadziwia niska cena
papryki.

Oto ceny z ostatniego tygodnia:
Jabłka  - 1,2 – 2,4 zł
Orzechy laskowe  - 12,5 zł
Orzechy włoskie - 6,4 zł
Papryka 15 zł worek pięcio-kilogramowy
Pomidor – 3-5 zł
Kapusta – 2,4 za sztukę ok. 4 – 5 kilogramowe
Kapusta kiszona – 2,5 zł
Kalafior - 2,8 zł
Marchew – 1,4 zł
Pietruszka – 1,2 zł
Seler - 3,5 zł
Buraczki – 1,2 zł
Cebula - 1 zł
Fasola szparagowa - 4 zł
Ogórek szklarniowy - 3,8 zł
Ogórek gruntowy – 3 zł
Sałata 1,4 zł
Rzodkiewka 1,4 zł

Jak mówią handlowcy, sądząc po zain-
teresowaniu Kapustą, ta sobota, będzie
przeznaczona na kiszenie kapusty w
domach.  MN.

BAZAROWE CENY

(ZŁOCIENIEC) Na początku tego
tygodnia nie omieszkaliśmy wizytacji
ulicy Stanisława Staszica. Pełny tam
rozmach robót. Długie narzekania na
stan techniczny duktu zrobiły swoje.

Ulica S. Staszica w Zło-
cieńcu będzie jak nowa.

Pod kierownictwem
Wojciecha Półtoraka eki-
pa pracowników Zakładu
Wody i Kanalizacji akurat
kończy zasklepianie
warstwą mieszanki beto-
nowej ziemi nasypanej na
nowiutkie przewody pod
wodę i kanalizację. Wy-
mienione przewody gwa-
rantują, że już chyba bar-
dzo długo ulica nie będzie
rozkopywania z racji cią-
głych awarii. I n n e

prace, które zostaną zakończone
do środy, to wymiana krawężni-
ków na zupełnie nowe. To na całej
długości ulicy. - Jesteśmy z firmy
Budro z Drawska Pomorskiego –
powiedział nadzorujący prace Mi-
rosław Borowski. Naszym zada-
niem jest ustawienie krawężników.
Inne prace należą już do innych
firm. Asfalt ułoży firma DPRD z
Drawska Pomorskiego. Było spo-
ro racji w tym, kiedy mówiło się, że
ul. S. Staszica w Złocieńcu to ruina.
Aż przyszedł czas na kapitalny
remont. -

Jeszcze rozmowa z jednym z
mieszkańców ulicy S. Staszica, pa-
nem Franciszkiem Łajczakiem

Ulica Stanis³awa Staszica – tu¿ przed zakoñczeniem remontu.

DO ŒRODY KRAWÊ¯NIKI. POTEM ASFALT
mieszkającym tu „od zawsze”. - Na po-
czątku to szło im tak troszeczkę niemra-
wo. Teraz mówią, że za kilka dni remont
będzie zakończony. To bardzo dobrze.
Bardzo nas to tutaj wszystkich cieszy.
Były dziury, powywalany asfalt, po-
kiereszowane krawężniki, niektórych
już wcale nie było, dobrze, że wzięli się
za ten bałagan, bo dla kierowców to było
nawet bardzo niebezpiecznie. Koła sa-
mochodów wpadały w dziury. Mam
prośbę, aby pracownicy kładący asfalt
zwrócili uwagę na to, by studzienki nie
wystawały nad niego, tak, jak to jest na
przykład na ulicy Parkowej. To bardzo
niebezpieczne. - Tadeusz Nosel

Pan Franciszek £ajczakMiros³aw Borowski
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Jeśliza oknem pada deszcz, albo
słońce jest przesłonięte tylko grubą
warstwą chmur, lub tylko przejściowy-
mi chmurkami, to są wśród nas tacy,
którym akurat tylko z tak banalnych
zdarzeń opadają humory. Pogarsza się
nastrój. W skrajnych przypadkach – nie
jesteśmy w stanie wykony-
wać nawet najprostszych
czynności. Samopoczucie
jest na najniższym punkcie
skali. Specjaliści syndrom
nazywają “samopoczu-
ciem pogodowym”.

Uchylamy drzwi, a za
nimi leje deszcz. Zimno i
wiatr. Czujemy ból głowy.
Jesteśmy ociężali. Możli-
wości koncentracji prawie
żadne. Ospałość nie po-
zwala na wykonywanie
podstawowych ruchów.

Jak w takich sytuacjach zdobyć nie-
zbędną do codziennych zajęć dynamikę?

Najprościej sięgnąć po kawę. Ale,
po pierwszej pojawia się i druga. Trze-
cia. Rośnie napięcie psychiczne, przy-
chodzi  podenerwowanie, drżenie rąk –
często trudne do ukrycia. Sięgamy po
napoje energetyzujące, po alkohol. Po-
goda barowa – to te stany właśnie.

Niby nic, a właściwie - problem
społeczny. Ponad sześćdziesiąt pro-
cent Polaków to meteoropaci – tak to się
niezbyt szczęśliwie nazywa. Polsz-
czyzna nie nadążyła. Ta choroba –

METEOROPATIA – NATURA ROBI NAM WBREW
wedle definicji – to negatywny wpływ
pogody na nasze samopoczucie. Obja-
wy choroby nie są charakterystyczne.
Mogą dotyczyć zdrowia psychicznego
i fizycznego. Niektórzy bardziej od-
czuwają ból głowy, bóle stawów, ogólne
zmęczenie. Inni skarżą się na rozdraż-

nienie, na ospałość, na zmęczenie. To
też niechęć do jakiegokolwiek działania.

Zwykle meteoropatia jest odbiera-
na jako hipochondria. Ale, to jest
krzywdzące dla osób naprawdę cho-
rych na meteoropatię. Występują w niej
przecież zwykłe zależności fizyczne.
Na przykład; niskie ciśnienie wpływa
przecież na ciśnienie człowieka. A to z
kolei pociąga fatalne samopoczucie.
Ospałość, zmęczenie, ból głowy.

Jesteśmy częścią naturalnego śro-
dowiska i to, co się dzieje w naszym or-
ganizmie jest ściśle sprzęgnięte z tym,

co się dzieje na zewnątrz. Z punktu
widzenia psychologicznego, to mamy
w sobie dawno temu wypracowane
mechanizmy przystosowawcze. Jest
rzeczą bardzo charakterystyczną, że je-
śli jest ładna pogoda, ciepło, to wtedy je-
steśmy pełni energii, otwarci, jesteśmy

skłonni podejmować
ryzyko – i tak dalej.
To w naszej ewolu-
cyjnej przeszłości,
to był dobry czas, by
podejmować pewne
aktywności, wypra-
wy i wędrówki.
Akurat w takich mo-
mentach uwalniają
się w nas psychiczne
motywacje.

Żyjemy w mia-
stach, żyjemy do-
syć daleko od środo-

wiska naturalnego, pewne rzeczy są
wymuszane, chociażby rytm dobowy,
on jest przecież wymuszony i powodu-
je, że skoro my żyjemy wbrew naturze
to natura robi nam też wbrew.

Kiedyś człowiek był bardziej sprzę-
gnięty z przyrodą, zapadał w coś w ro-
dzaju snu zimowego. Najpierw jest je-
sienna melancholia, potem jest zimowe
otępienie, potem przychodzi wiosenne
osłabienie, i wreszcie - euforia letnia. I –
kiedy tu żyć w pełnym zdrowiu?

Polacy jednak zbyt często uważają,
że skoro pada deszcz, to mają prawo do

złego samopoczucia. Do jego okazywa-
nia. Ale teraz, ludzie takie manifestacje
czynią już coraz rzadziej. Głównie dla-
tego, że to właściwie wyszło z mody.
Coraz bardziej zbliżamy się do wzorca
zachodniego. Tężyzna fizyczna, moty-
wacja, aktywność – to nowa moda.

Z tego rodzaju dolegliwościami za-
wsze można pójść do lekarza rodzinne-
go. Dobry lekarz udzieli dobrej rady.
Natomiast sami musimy pamiętać o do-
brym wypoczynku. O herbatkach zioło-
wych.  O dobrej jakości śnie. Trzeba spać
tak długo, ile tego domaga się organizm.
Trzeba umieć analizować swój wypo-
czynek. Mieć odwagę na to, by powie-
dzieć sobie, że siedzenie przed telewizo-
rem, to wysiadywanie choroby, złego sa-
mopoczucia, małych i większych niepo-
wodzeń w życiu. Lepiej wyjść na dwór,
pospacerować, pojeździć na rowerze.
Tu wymagane są też indywidualne pora-
dy dla każdego pacjenta.

Jeszcze raz: więcej snu, herbatki,
kawałek czekolady i przetrwanie do
wiosny w dobrym samopoczuciu za-
pewnione. A do tego – wysublimowa-
na muzyka, prawdziwa literatura, al-
bumy z malarstwem, wizyty w pra-
cowniach artystów, własne próby
twórcze – choćby sianoploty. Spacery
po okolicznych wsiach, czyli – jak
najdalej od cywilizacji i od tego, co
codziennie podszywa się pod kulturę,
a to ersatz tylko. Wtedy dopiero me-
lancholia odleci jak ptaki na jesień.    (t)

Jak inaczej przeciwko pogodzie barowej
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(SZCZECINEK) Sprawa, którą
chcemy państwu przybliżyć miała
miejsce w pierwszych dniach wrze-
śnia. Na zaproszenie burmistrza
Szczecinka (dzisiaj już posła) Goliń-
skiego, delegacja działaczy, pierw-
szego niezależnego związku zawo-
dowego Solidarność, która tworzo-
na była w Drawsku Pomorskim na fali
strajków 1980 roku, udała się na
obchody XXV lecia powstania Soli-
darności. Dla czego wracamy do niej
po bliska półtorej miesiąca? Otóż
uczestnikom wydarzeń, o których
chcemy napisać nie zależało na roz-

głaśnianiu tej sprawy z jednego pod-
stawowego powodu. Jak mówił nam
jeden z uczestników spotkania: -
Nam nie zalażało na upominaniu się
o laurki, nie było dla nas miejsca w
Drawsku, to po co mamy pchać się
zaszczyty. Z kim i z czym, nie o to
chodzi.

Kto wpadł na pomysł, aby za-
prosić drawszczan do Szczecinka,
dla czego akurat w Szczecinku.
Jak dowiedzieliśmy się od Sekre-
tarz Urzędu Miasta i Gminy w
Szczecinku: pani Wójcik :- Listę
gości ustalał burmistrz Goliński,

on sam w przeszłości, był działa-
czem NSZZ Solidarność, wycho-
wał się na takich wzorcach. Lu-
dzie dzisiaj próbują obniżać war-
tość rzeczy, które dla Polski zro-
biła sama Solidarność, ale na
szczęście, ludzie wracają do wia-
ry w lepszą i solidarną Polskę.
Fakt zaproszenia pierwszych
działaczy NSZZ solidarność, na
obchody ich święta, wydał się
nam tak oczywisty, że nie za bar-
dzo jest, co komentować.

Rzeczywiście, komentarz pozo-
stawimy państwu.

DRAWSKA SOLIDARNOŒÆ
W SZCZECINKU

(ZŁOCIENIEC) Spodziewano
się tutaj, że burmistrz Złocieńca,
Waldemar Włodarczyk, ogłosi kon-
kurs na stanowisko dyrektora Przed-
szkola. Wedle Ustawy urzędnik ma
takie prawo, jednak burmistrz z tego
prawa nie skorzystał, a na dalsze
pięć lat do wykonywania tej funkcji
desygnował dotychczasową dyrek-
tor, Elżbietę Bielak.

Kolejna kadencja biegnie od 1
września 2005 roku. W Złocieńcu
istnieje także drugie Przedszkole, z
siedzibą na Osiedlu Czaplineckim.
Jest to placówka niepubliczna.

Przedszkole z nową, dawną
dyrektor, ma osiem oddziałów, w
tym jeden wiejski w Lubiesze-
wie.  Razem z us ług placówki
korzysta 172 dzieci.               (t)

DO EUROPY
W INNYCH
GODZINACH

(ZŁOCIENIEC) W miejscowym
Urzędzie istnieje oczywiście stano-
wisko do spraw integracji Złocieńca
z Europą i nosi oficjalną nazwę – sta-
nowisko do spraw integracji europej-
skiej. Pracującą urzędnik zastaniemy
w lokalu tak zwanej biblioteki samo-
rządowej przy ulicy 3. Pułku Piechoty
2. Biuro w tych dniach zmieniło godzi-
ny otwarcia dla interesantów. Czyn-
ne teraz – poniedziałek, wtorek, środę
i piątek w godzinach bod 7.30 do 15.30
(bez czwartków).

W czwartek od 8.00 do 16.00.
          Tadeusz Nosel

Prawo – prawem...

POWIERZENIE
STANOWISKA
BEZ KONKURSU

(ZŁOCIENIEC) Od kilku już lat do
Złocieńca przyjeżdża firma z Często-
chowy specjalizująca się w bardzo do-
brze zorganizowanym handlu obwoź-
nym. Za każdym razem na kilka dni
wynajmuje salę ZOK-u przy ulicy
Wolności i w niej na wielu stoiskach ofe-
ruje odzież, bieliznę,
obuwie, sprzęt
AGD, rtv, tani
sprzęt sportowy,
itp. Cecha charakte-
rystyczna takiego
handlu, to bardzo
przystępne ceny, to-
war raczej średniej
jakości, ale - na przy-
kład - obuwie zimo-
we tu zakupione –
bardzo tanie – zna-
komicie służy ... je-
den sezon. Podobnie
jest i z innymi towarami. Do handlu
wynajęci są bardzo młodzi ludzie, wielu
dorabiających studentów.

Pan Jarosław Jabłczyński z
Częstochowy do Złocieńca ze stoiska-
mi firmy przyjeżdża od samego począt-
ku. - Podróżujemy po województwie
zachodniopomorskim, po lubuskim. W
Złocieńcu, bez zbytnich uprzejmości,

jest naprawdę bardzo przyjemnie, miło.
Ludzie są nam bardzo życzliwi, a my
im. Wiadomo – życzliwość dźwignią
handlu. Zarabiamy u was – o? – w miarę.
Bez przesady, bez żadnych szczytów.
Odzież jesienno – zimowa sprzedaje się
bardzo dobrze. Mamy nawet tych sa-

mych klientów na
nią co roku. Poznaje-
my się. Wtedy jest
szczególnie miło. Są
poszukiwane nasze
buty. Popularnością
cieszy się oferowana
przez nas bielizna
damska. Męskie pi-
dżamy. A o mieście
Złocieniec to wiem
tylko tyle, że przez
miasteczko prze-
pływa podobno
przepiękna rzeka

Drawa i że jest to szlak nazwany imie-
niem Naszego Papieża. Na zwiedza-
nie miasteczka i okolic za każdym
razem brakuje czasu, ale moi pracow-
nicy byli w tutejszych pubach i orze-
kli że lud tu przybyszom przychyl-
ny, nawet wtedy, kiedy Polska w fut-
bol bierze lanie od Angoli. -

Tadeusz Nosel

„Nie widzia³em, ale s³ysza³em o przepiêknej tutaj Drawie”

NA HANDEL
Z CZÊSTOCHOWY DO Z£OCIEÑCA

(ZŁOCIENIEC) Jesienno – zimo-
we wieczory mogą być atrakcyjniejsze,
jeśli z najbliższymi postanowimy udać
się do  ... opery. Tak, jest to w zasięgu
ręki. Niewiarygodne, a jednak. W każ-
dej chwili jest to możliwe. Zatopienie
się w operowej atmosferze w zasięgu
każdego. Akurat w atmosferze postno-
woczesności czas na odwiedzenie ope-
ry. To zbitka nie do pogardzenia.

Opera na Zamku w Szczecinie w
ramach projektu Opera Pomerania za-
prasza do korzystania ze specjalnej linii
autobusowej. Jej OPEROBUS zawita
do państwa miejscowości, by prze-
wieźć Szanowną Publiczność na przed-
stawienie operowe, a po przedstawie-
niu bezpiecznie odwieźć do domu.

Znając uwarunkowania transportu
publicznego, a jednocześnie pragnąc
gościć Państwa w naszym teatrze,
umożliwiamy bezstresową i bezpro-
blemową (czym wrócić?, gdzie zapar-
kować?) obecność na naszych przed-
stawieniach. Pragniemy gościć Państwa
w naszych progach i obiecujemy, że
wieczór spędzony z nami nie będzie
wieczorem straconym. Niechaj muzyka
i piękne głosy zaprowadzą nas razem do
magicznej krainy, jaką jest opera.

Jak dotrzeć na przedstawienie? Te-
lefonicznie zarezerwować bilet na wy-
brane przedstawienie w kasie Opery na
Zamku. Telefon, 0 91 4 888 333. Nie
później niż pięć dni przed spektaklem.
Przy rezerwacji podać hasło OPERO-
BUS oraz nazwisko i miejscowość. Do
przejazdu OPEROBUSEM upoważnia
rezerwacja biletu w kasie Opery na
Zamku. Nad Państwa podróżą czuwać
będzie pilot posiadający imienną listę
gości. Pilot zadba o Państwa podróż i
zajmie ciekawymi opowieściami ze
świata opery.

Operobus jest objęty patronatem
organizacyjnym przez gminy: Choci-
wel, Szczecinek, Węgorzyno i Złocie-
niec.

Jeszcze repertuar do końca roku:
22.10, godz. 19.00 (2 godz. 30 min)

P. Mascagni: Rycerskość wieśniacza, R.
Leoncavallo: Pajace.

5 listopada, godz. 19.00. (3 godz.),
Giuseppe Verdi: Nabucco.

26 listopada, godz. 12.00 (2 godz. 30
min), Carl Prff: Mądra.

10 grudnia godz. 20.00 ( 2 godz. 30
min), Hala K 1 Stocznia Szczecińska
Nowa, Polskie Requiem – Krzysztof
Penderecki.

31.12.2005 rok, godz. 21.00 (ok. 4
godzin), Johann Strauss: Sylwestrowy
bal u Księcia Orłowskiego.

Po spektaklu wspólne powitanie
Nowego roku przy lampce szampana.

Ceny przejazdu w obie strony:
Czaplinek – 14 zł, Złocieniec – 20 zł,
Drawsko Pomorskie - 12 złotych.

Inne szczegóły pod podanym w
notatce telefonem.  Tadeusz Nosel

Penderecki w Stoczni Szczeciñskiej

NA SYLNA SYLNA SYLNA SYLNA SYLWESTRAWESTRAWESTRAWESTRAWESTRA
OPEROBUSEMOPEROBUSEMOPEROBUSEMOPEROBUSEMOPEROBUSEM
DO OPERYDO OPERYDO OPERYDO OPERYDO OPERY

Jaros³aw Jab³czyñski
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DRAWSKO POM. I OKOLICE
M£ODY ROLNIK

KUPI, WYNAJMIE
ZIEMIÊ ROLN¥,

GOSPODARSTWO, DOM,
TEL. 0502431115,
(094) 36 35 979

Drawsko Pom.
sprzedam,wydzier¿awiê

zamieniê dzia³ki
blisko g³ównej drogi
2,7 ha oraz 3,4 ha.
tel. 0502431115,
(094) 36-35-979

Dajesz ogłoszenie
do jednej gazety
a ukaże się w trzech
w tej samej cenie !!!

Ukażą się w:
- TPD
-Gazeta Gryficka
-Tygodnik Łobeski

To niedrogo.

Adres redakcji:
Drawsko Pom.,
Plac Gdański 3,

tel./fax(094) 363 27 24.

UWAGA!
CZYTELNICY

�Łosośnica koło Reska - sprze-
dam M3, 63 mkw., własne co.,
garaż, balkon, działka (5 ar.). Tel.
605 732 274 (Po 18.00)

�Sprzedam mieszkanie w Zaje-
zierzu własnościowe - bezczynszo-
we. Tel. 660 892 421.

�Sprzedam lub zamienię kawa-
lerkę w Łobzie 18 mkw. przy ul.
H. Sawickiej. Tel. 397 63 23,
0607 881 348

�Sprzedam mieszkanie M4 w
Węgorzynie. Tel 397 10 51.

�Sprzedam M4 w Węgorzynie,
własnościowe lub zamienię na
Kam. Pom. lub Świnoujście; tel.
(091) 4220108, 0503340004.

�Emeryt spkojnego charakteru,
bez nałogów szuka do wynajęcia
mieszkania (parter lub I piętro).
Chętnie u samotnej pani. Oferty
pod numer tel. (071) 389 11 42 -
(godzina 20.00 - 23.00)

�Sprzedam mieszkanie w Gryfi-
cach 170 mkw., 2 poziomowe z
możliwością podziału na 2 miesz-
kania. Tel. 601 669 277, po 13.00 -
384 21 67.

� Płoty.  Zamienię mieszkanie w
Płotach M5 80 mkw., kuchnia, 4 po-
koje, balkon, duży przedpokój,
osobno łazienka i WC, piwnica, w
bloku. Zamienię na mieszkanie
komunalne 2 lub 3 pokoje w Pło-
tach. Tel. 880 185 026 po 18.30.

�Usługi RTV naprawa
Cicha-3 k/ZOZ-u B. Micek. Tel.
3974127, 604 845 753. Zakł.+do-
mowe, miasto+powiat.

�Usługi budowlano-remontowe,
budowa domów, tynki, glazura
„KOZŁOWSKI”. Tel. 501 055 337,
507 565 966.

�Kosztorysy budowlane, ofertowe,
inwestycyjne, inwentaryzacje bu-
dowlane, nadzory tel. 0888 412 931

�Wykonujemy profesjonalne stro-
ny internetowe na zamówienie tel.
0605 522 340.

�Poszukujemy do pracy ze znajo-
mością stolarki okoennej w Łobzie.
Praca w biurze. Tel. (091) 392 0858
lub 0605 107 500.

�Zatrudnimy elektronika lub elek-
tromechanika samochodowego.
Tel. 091 577 71 43, 397 58 04.

�Resko - poszukuję kompetentnej
osoby do pomocy w nauce dla
dziecka klasa 4 - 2 godziny dziennie.
Tel. 397 68 29.

�Drukarnia w Łobzie zatrudni dru-
karza. Praca w Łobzie (możliwość
zakwaterowania). Tel. 39-73-730,
504-042-532.

�Sprzedam szafy antyk 2-drzwio-
we do częściowej renowacji. Wia-
domość Gryfice. Tel. 387 61 67.

�Sprzedam Nokię 3510i + 2 łado-
warki, z dokumentacją, etui, w karto-
nie cena 275 zł. Tel. 0605 522 340.

�Sprzedam Dewoo Nobira 1998
r., bogata wersja z klimą, silnik
1,6 16V (Opel) z Niemiec. Tel.
0600 523 783.

�Sprzedam Ford Scorpio 1991 r. z
Niemiec, stan bardzo dobry. Tel.
0600 523 783.

�Sprzedam BMV 520i, 1989 r. Stan
bardzodobry z Niemiec. Tel. 600
523 783, 397 23 49.

�Sprzedam Rover 214i, rok prod.
94/95, sprowadzony z Niemiec w
04.2005, ważny przegląd do
04.2006, po wymianie pasków, pły-
nów, filtrów, oleju, SRS i automa-
tyczna regulacja świateł, zabespie-
czenie antykradzieżowe - odcięcie
zapłonu, stan idealny, bez rdzy, zie-
lomy metalik, przebieg orginalny
144.000 km, cena do uzgodnienia.
Tel. 0605 522 340.

�Nowo otwarty sklep obuwniczy
zatrudni ekspedientki z II grupą in-
walidzką. Tel. 500 155 959.

�Zgubiono na cmentarzu w Łobzie
w sobotę - 15.10.05 komórkę Sie-
mens. Uczciwego znalazcę proszę
o kontakt Tel. 397 45 20 - nagroda.

�Sprzedam psy rasy bokser, ideal-
ne dla dzieci, odbiór za 6 tygodni.
Tel. 604 435 833.

�Sprzedam łóżeczko dziecięce,
wózek trzyfunkcyjny, leżaczek, kojec
i ubranka do 6 miesięcy, wszystko w
stanie dobrym. Cena do uzgodnie-
nia. Tel. 609 830 211.

�Sprzedam organy 2 poziomowe
Estrada 207AR z podstawą. Cena
do uzgodnienia. Tel. 397 49 33.

�Działka rolna 3,43 ha, Kosobudy,
klasa III, tel. 0609 311 340, sprze-
dam.

�Korepetycje z historii i WOSU,
przygotowanie do nowej matury,
pisanie prac, tel. 0606 313 508.

�Usługowe cięcie drewna, upraw-
nienia. Tel. 663 593 832.

�Sprzedam dom o pow. 300 mkw.
na działce 1200 mkw. Gryfice. Tel.
0607 844 825

�Gryfice - lokal usługowo - handlo-
wy sprzedam. Tel. 0607 844 825,
0889 315 656.

�����Zatrudnię pracownika! Poszu-
kuję osoby do pracy w punkcie
„Orange” w Złocieńcu. Wymaga-
nia: prawojazdy kat. B, dyspozy-
cyjność, miła aparycja, dobry
kontakt z klientem. Kontakt tel.
508 297 661 lub 501 511 518.



UE: TERAZ CHLEB JEST
ODPADEM
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W ostatnim czasie jedna z interwen-
cji TPD dotyczyła wyrzuconej w lesie
dużej ilości spleśniałego chleba. Po
otrzymanej informacji i zbadaniu spra-
wy nie było większych problemów ze
znalezieniem firmy i osób za to odpo-
wiedzialnych. Postawa i gotowość do
poniesienia wszelkich konsekwencji
oraz natychmiastowe uprzątnięcie
wyrzuconego chleba, wpłynęły na de-
cyzję o nie publikowaniu nazwy firmy
i osób bezpośrednio odpowiedzialnych
za ten incydent. W dużym stopniu do
takiej decyzji przyczynił się fakt, że
był to incydent. W czasie zbierania in-
formacji w tej sprawie nasz reporter
postanowił przyjrzeć się bliżej proble-
mowi niesprzedanego pieczywa, które
najczęściej wraca do producenta, czyli
piekarni.

W tym momencie warto jest sko-
rzystać z fachowej prasy (Bezpieczeń-
stwo i Higiena Żywności 5/22/2005
artykuł doktora W. Dzwolaka), gdzie
dowiemy się, o przyczynach podziału
zwrotów na rodzaje, i tak:

  - wyrób niezgodny-bezpieczny –
zwracany jest z powodu uszkodzonego
lub niewłaściwego opakowania, niewła-
ściwych cech sensorycznych fizyko-
chemicznych lub mikrobiologicznych
oraz z powodu niewłaściwych warun-
ków lub terminu dostawy;

  - wyrób niezgodny-niebezpiecz-
ny – zwracany jest z powodu realnego
lub potencjalnego zagrożenia dla zdro-
wia konsumenta;

  - wyrób niesprzedany – zwracany
jest z powodu zamówienia przez od-
biorcę zbyt dużej ilości wyrobu, który
nie został sprzedany.

Do ostatniej grupy zwrotów zalicza-
my pieczywo, które nie zostało sprzeda-
ne i po 24 – 32 godzinach, zwracane jest
ponownie do piekarni. Jest to pieczywo
nieprzeterminowane, spełniające wy-
magania w zakresie jakości zdrowotnej.

Aby sprawdzić, czy można by było
zamiast spalania lub w najlepszym ra-

zie przekazywania na pasze dla zwierzą
zwracanego pieczywa, przekazać np.
do domu dziecka, należy uwzględnić i
przeanalizowac następujące okolicz-
ności.

Czy takie pieczywo jest odpa-
dem? Zgodnie z obowiązującymi prze-
pisami (art. 3 ust. 1 z 27.04.2001 r., Dz.
U. Nr 62, poz. 628), odpadem jest każ-
da substancja lub przedmiot należący
do jednej z kategorii określonych w
załączniku nr1 do ustawy, których
posiadacz pozbywa się, zamierza się
pozbyć, lub do ich pozbycia się jest
obowiązany. Z tego wynika, że nie
obejmują one pieczywa, spełniającego
wymagania w zakresie jakości
zdrowotnej. Pieczywo takie nie
jest pozostałością z produkcji lub
konsumpcji, nie jest również pro-
duktem nieodpowiadającym wy-
maganiom jakościowym, nie jest
produktem, którego termin przy-
datności do właściwego użycia
upłynął i nie jest przedmiotem
nienadającym się do użytku. Po
przeprowadzonej analizie wi-
dać wyraźnie, że brak jest pod-
staw prawnych, by kwalifiko-
wać niesprzedane w placów-
kach handlowych pieczywo,
zwracane ponownie do piekar-
ni jako odpad.

Zasady współpracy handlowej w
zakresie dostarczania pieczywa do pla-
cówek handlowych określane są w gra-
nicach obowiązującej w prawie cywil-
nym zasady swobodnego kształtowa-
nia stosunków umowy. Przepisy pra-
wa żywnościowego nie mogą jej ograni-
czać. Dotyczy to również akceptowa-
nia przez piekarzy zapisu w umowie,
który nakazuje przyjmowanie nie-
sprzedanego pieczywa. Mimo, że nie
ma przepisu, który by nakazywał takie
postępowanie, z wyłączeniem jedynie
odpowiedzialności z tytułu rękojmi lub
gwarancji. W tej sytuacji wyraźnie wi-
doczne jest wykorzystywanie przez

placówki handlowe tzw. „pozycji do-
minanta”. W tej sytuacji teoretycznie
piekarnie mogły by zapewnić sobie w
podpisywanej umowie prawo żądania
poświadczenia przez placówki handlo-
we, iż pieczywo zwracane jako nie-
sprzedane, przechowywane było w
warunkach, które nie spowodowały
pogorszenia jego jakości zdrowotnej, w
związku, z czym jest bezpieczne dla
zdrowia. Wystawienie takiego doku-
mentu nie powinno stwarzać żadnych
komplikacji punktom handlowym, ze
względu na to, że podobnie jak produ-
cenci żywności, obowiązane są one sto-
sować zasady dobrej praktyki higie-
nicznej (GHP), a od 1 maja 2004 r. po-
cząwszy (wejście do Unii), obowiąza-
ne są rozpocząć wdrażanie zasad sys-
temu HACCP. Tak pokazane zastoso-
wanie przepisów w teorii, umożliwia
przekazanie pieczywa do domów
dziecka, noclegowni, czy innych tego
typu ośrodków. Niestety w praktyce
nie można pominąć kwestii czasu, któ-
ry ma znaczny wpływ na jakość i świe-
żość pieczywa. Widać tu wyraźnie, że
praktykowana zasada zwrotu nie-
sprzedanego, ale posiadającego
pełną wartość spożywczą pieczywa
ponownie do piekarni, wydłuża ten
czas powodując, że pieczywo jest
“starsze” i mniej świeże. Z tego
względu takie działanie jest nie ra-
cjonalne.

Jedno jest bezsporne – pieczywo
wprowadzone do tzw. obrotu, czyli te
znajdujące się poza piekarnią, musi

spełniać obowiązujące wymagania w
zakresie jakości zdrowotnej i musi być
bezpieczne dla zdrowia i życia konsu-
mentów (art. 5 ust. O warunkach zdro-
wotnych żywności i żywienia). Nato-
miast te, które nie spełniają obowiązują-
cych wymagań (art.17 ust.1 ustawy środ-
ki spożywcze) w zakresie bezpieczeń-
stwa żywności nie mogą być wprowa-
dzone do tzw. obrotu, czyli wyjść z pie-
karni. W sytuacji powstania szkody pro-
ducent ponosi odpowiedzialność na zasa-
dach określonych w przepisach kodeksu
cywilnego. W sytuacji, gdy producent
wytworzy w ramach swojej działalności
gospodarczej produkt, odpowiada on za

szkodę wyrządzoną komukolwiek przez
ten produkt. Natomiast producent nie
odpowiada za szkodę wtedy, gdy właści-
wości niebezpieczne produktu ujawnią
się po wprowadzeniu go do obrotu, chy-
ba, że wyniknęły one z przyczyn tkwią-
cych w produkcie poprzednio. Przepis
ten zwalnia z odpowiedzialności pro-
ducenta za niewłaściwą jakość pro-
duktu, w momencie, gdy powstała ona
w czasie, gdy znajdował się on w obro-
cie. Z tego wynika, że nie jest prawdą,
iż tylko piekarze odpowiadają za swój
produkt.

Na dzień dzisiejszy w Polsce zwra-
cane pieczywo do piekarni, klasyfiko-
wane jest jako odpad. Jest to problem
zarówno społeczny jak i moralny, doty-
czący nieprawidłowego postępowania
z pieczywem, które powinno być wy-
korzystane jako żywność, a nie bezpod-
stawnie traktowane jako odpad i prze-
znaczane do zniszczenia. Sposobu roz-
wiązania tego problemu, należy szukać
w kształtowaniu właściwej, odpowie-
dzialnej opinii społecznej piętnującej
takie praktyki. Z powyższej analizy
wynika, że problem nieprawidłowego
postępowania z niesprzedanym pieczy-
wem w dniu dostawy, nie polega na raku
prawidłowych regulacji prawnych. Pro-
blem ten polega na nieprawidłowych
zasadach współpracy handlowej kształ-
towanych umownie pomiędzy pieka-
rzami a placówkami handlowymi.
Wprowadzenie np. stałej współpracy
organizacji zajmujących się działalno-
ścią charytatywna bezpośrednio z pla-

cówkami handlowymi w celu dystry-
bucji pozostającej nadwyżki nie-
sprzedanego pieczywa na potrzeby
ww. placówek społecznych.

Temat jest otwarty, zapraszamy
czytelników do dyskusji.

Opracował w oparciu o mate-
riały otrzymane z PPIS w Drawsku
Pom. Michał Hnat.

Ostatnią grupę zwrotów, tę która
nas najbardziej interesuje, stanowią
wyroby zwrócone przez dystrybu-
tora (sklep, hurtownia), gdy nie udało
się ich sprzedać w zamówionej ilości.
W tej grupie znajduje się pieczywo
przydatne do spożycia, które ma nie-

przekroczony termin ważności oraz
pieczywo przeterminowane. W pierw-
szym przypadku można powtórnie
przekazać pieczywo do sprzedaży
(niepodatne na psucie się) lub przeka-
zać w formie darów placówkom spo-
łecznym. Warunkiem w takiej sytuacji
jest jednak całkowita pewność, co do
tego, że pieczywo to jest przydatne do
spożycia, czyli spełnia wymagania
określone przepisami w zakresie jako-
ści zdrowotnej, w tym bezpieczeństwa
dla zdrowia konsumentów. W tym mo-
mencie trzeba podkreślić, że stopień
świeżości pieczywa nie decyduje o jego
przydatności do spożycia.

DO KRAJU TEGO, GDZIE KRUSZYNÊ CHLEBA
PODNOSZÊ Z ZIEMI PRZEZ UCA£OWANIE,
TÊSKNO MI PANIE C.K. Norwid
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(ZŁOCIENIEC) Nieprzerwanie
dochodzą doskonałe wieści sportowe z
Klubu TRAPER z Budowa Złocieńca.

W Dąbrówce w okolicach Orzysza
piętnastego i szesnastego października
przeprowadzono ogólnopolski turniej
Uczniowskich Klubów Sportowych w
biegu na orientację. Drużyna TRAPE-
RA startowała w okrojonym składzie,
tylko cztery osoby, gdyż na pełną dru-
żynę zabrakło w kasie złocienieckiego
samorządu pieniędzy.

W konkurencji dziewcząt (K-10)
pierwsze miejsce było udziałem znanej już
w całej Polsce Oli Waszczuk. To oczywi-

MAREK BA£DYGA
Moim zdaniem całe zło jest z tego, że Klub

działa właściwie bez Zarządu. Prezes Klubu,
Mirosław Szmidt, działa nieprawnie. Jak
byśmy na to nie spojrzeli, to jego działanie w
klubie jest pozbawione podstaw prawnych.
On jest powołany tylko przez burmistrza. Za-
cznijmy więc od Zarządu. Jeżeli Zarząd Klubu
będzie cały legalnie wybrany, to wtedy może
w Klubie pracować i coś dla Klubu dobrego
zrobić. Chodzę na mecze, widzę - co się
dzieje. Tam nie ma nic. W Zarządzie jest jeden
Mirosław Szmidt, który nie umie rządzić.
Takie jest moje zdanie. Chłopcy będą grali,
tylko w Klubie trzeba parę rzeczy poprawić.
A zacząć od Zarządu. Natychmiast muszą
być demokratyczne wybory władz Klubu.
Domagamy się tego, my - członkowie Klubu.
Piłkarze, z tego co wiem, piszą list w tej
sprawie do Burmistrza miasta. Sam bym
bardzo chętnie w Klubie popracował. Dla
szesnastotysięcznego miasteczka ostatnie
miejsce w tabeli ligi to wstyd. Tak dalej być nie
może!!!

STANIS£AW JAWORSKI, emeryt:
Źle się dzieje, bardzo źle. Zarząd Klubu

jest byle jaki. Praktycznie to tak, jakby go w
ogóle nie było. Takie są wyniki, jaka organi-
zacja pracy. Mój brat, Kazimierz, kilkadzie-
siąt lat przepracował w Olimpie. Nie żyje już.
Miał najwyższe odznaczenia PZPN. Po-
trzebna jest natychmiastowa wymiana Za-
rządu. Głosowanie. Bo teraz wszyscy to
wiedzą, nie ma Zarządu. I tak grają seniorzy,
jaka jest ich władza.

Pana zdaniem; jakie są przyczy-
ny tak kiepskiej postawy senio-
rów piłkarskich Olimpu Złocie-
niec? Drużyna jest aktualnie na
ostatnim miejscu w tabeli!

Pana zdaniem; jakie są przyczy-
ny tak kiepskiej postawy senio-
rów piłkarskich Olimpu Złocie-
niec? Drużyna jest aktualnie na
ostatnim miejscu w tabeli!

   PAN SEBASTIAN
Co się dzieje? Syf się dzieje i to wszyst-

ko. Trzeba natychmiast dla Klubu szukać po-
ważnego sponsora, zmienić władze Klubu na
takie, które tego potrafią dokonać.

MARCIN JAROÑSKI, uczeñ:
Tak nie może być. Ostatnie miejsce w

tabeli. Trzeba natychmiast zmienić trenera.
Od zaraz zacząć inaczej grać. Byłem na
meczu ze Spójnią. Kaszana. Fatalnie zesta-
wiony skład. Po zawodnikach widać, że nie
bardzo mają chęci do grania. Jak mają wygry-
wać? Obrońca, Grzegorz Roszczyk, chodził
do przodu za napastników. Kompletny brak
zgrania, jakby w ogóle zespół nie  trenował,
nie miał trenerskiej opieki.

PAN BOGDAN, emeryt:
Natychmiast - albo zmienić trenera,

albo wymienić Zarząd. Wyniki seniorów to
już normalny wstyd na ca łą okolicę.
Wszyscy jakoś grają, tylko Olimp świeci
na końcu tabeli, a my ze wstydu oczami.
Kto to widział, żeby tak wszystko prze-
grywać? Jako kibica od kilkudziesięciu lat
boli mnie to niesamowicie. Nie pamiętam,
kiedy z naszą drużyna by ło gorzej. A
gorzej to już być chyba nie może.

ście reprezentantka Szkoły Podstawowej
nr 3.  Również z „trojki” Madzia Kozu-
bowska w K-12 była czwarta. W tej samej
konkurencji Ania Klimowska - trzecia.

W M-14 Adrian Janke z Gimnazjum
nr 2 też na pierwszym miejscu.

Nie można żałować pieniążków na
wyjazdy mistrzowskiej drużyny.
Trzeba je w gminie jeszcze raz poli-
czyć i jeszcze raz podzielić. A pie-
niążki są. W Polsce partia, która wy-
grała wybory w swojej nazwie ma
„Sprawiedliwość”. Kiedy dotrze to do
Złocieńca, do jego władz tak dziwnie
wszystko dzielących?  Tadeusz Nosel

Ola Waszczuk znów wygra³a. I Adrian Janke te¿

W Z£OCIEÑCU ZABRAK£O
PIENIÊDZY DLA MISTRZÓW

Państwowy Powiatowy Inspektor Sani-
tarny w Drawsku Pom. uprzejmie informuje,
że w 2005 roku na terenie naszego wojewódz-
twa jest realizowana przez Wojewódzką Sta-
cję Sanitarno – Epidemiologiczną w Szcze-
cinie we współpracy z Powiatowymi Stacja-
mi Sanitarno – Epidemiologicznymi, z Pol-
skim Towarzystwem Oświaty Zdrowotnej
oraz Krajowym Centrum ds. AIDS w Warsza-
wie. Ogólnopolska Społeczna Kampania
Multimedialna Profilaktyki HIV / AIDS.

Kampania rozpoczyna się 20 październi-
ka. Tegoroczne przedsięwzięcie multimedial-
ne adresowane jest do kobiet i mężczyzn w
wieku 18 – 29 lat i przebiegać będzie pod
hasłem „ABC zapobiegania”, tj. utrzymania
abstynencji – A, zachowania wierności w
związku – B, stosowania zabezpieczeń pod-
czas ryzykownych zachowań – C i podjęcia
decyzji o wykonaniu testu na HIV.

W ramach realizacji tegorocznej kampanii
przewidziane są następujące działania:

- Organizacja konkursu literackiego
na opowiadanie dot. tematyki HIV/AIDS
wśród młodzieży szkół średnich na terenie
województwa.

- Organizacja cyklu audycji radio-
wych i telewizyjnych z udziałem ekspertów.

- Przygotowanie i przeprowadzenie
quizu radiowego dot. problematyki HIV/
AIDS.

- Propagowanie anonimowych badań

ABC zapobiegania HIV/AIDS
w kierunku HIV w Punktach Konsultacyjno -
Diagnostycznych w Szczecinie i Koszalinie.

- Udzielanie na bieżąco informacji o
kampanii oraz instytucjach zajmujących się
poradnictwem.

- Dystrybucja na terenie wojewódz-
twa materiałów kampanijnych pozyskanych
od KC ds. AIDS (z uwzględnieniem pubów,
kawiarni, uczelni wyższych).

Profilaktyka HIV/AIDS realizowana na
terenie naszego województwa jest działaniem
wyjątkowo potrzebnym i uzasadnionym.
Przyrost zakażonych wirusem HIV został
opanowany, lecz nie wykazuje tendencji zniż-
kowych. Wprost przeciwnie, co roku notuje
się minimalny wzrost. W roku 2004  woj. za-
chodniopomorskim liczba wykrytych nowo
zakażonych zwiększyła się o 45 osób i
wynosiła 656.

Państwowy Powiatowy Inspektor Sani-
tarny w Drawsku Pom. przy współpracy
Starostwa Powiatowego zaplanował realiza-
cję w/w działań na terenie naszego powiatu.

Adresy Punktów Konsultacyjno – Dia-
gnostycznych, w których można zrobić ano-
nimowo i bezpłatnie test w kierunku HIV:

1. Szczecin, ul. Energetyków 2, czyn-
ny w poniedziałki i środy w godz. 15.15 –
19.15; tel. w godz. pracy punktu 4624318.

2. Koszalin, ul. Zwycięstwa 136, czyn-
ny w środy w godz. 15.00 – 19.00,
tel.3460511.

Państwowy Powiatowy Inspektor
Sanitarny w Drawsku Pom. informuje,
że 17 listopada 2005 r. jest Światowym
Dniem Bez Tytoniu. Placówki szkolno
– wychowawcze i ośrodki zdrowia
włączą się do akcji poprzez wykorzy-
stanie różnorodnych form oddziaływa-
nia w swoim środowisku oraz dystry-
bucję materiałów dotyczących tematy-
ki antytytoniowej.

W Polsce pali 30% kobiet w wieku
20 – 40 lat i 25 % kobiet w ciąży.  Polacy
“ puszczają” z dymem rocznie 16 mi-
liardów złotych.

Palenie powoduje spadek płodności u
kobiet i u mężczyzn, a nawet ryzyko wy-
stąpienia całkowitej bezpłodności. Bada-
nia wykazały, że dym tytoniowy pod-
rażnia błonę śluzową nosa i jamy ustnej,

przełyku oraz żołądka, prowadząc rów-
nież do jej uszkodzenia, wykazuje właści-
wości alergizujące, ma działanie toksycz-
ne na układ oddechowy, sercowo- naczy-
niowy, nerwowy, a także na wszystkie
inne narządy i tkanki /m.in. trzustkę, ner-
ki i pęcherz moczowy/, może prowadzić
do mutagennych, teratogennych oraz ra-
kotwórczych zmian komórkowych.

Jednym z najbardziej niebezpiecz-
nych składników dymu tytoniowego
jest tlenek węgla (czad) - produkt spa-
lania papierosa.

Nieodwracalne skutki zdrowotne
palenia tytoniu oraz względy finanso-
we (miesięcznie 150 zł, rocznie 1800 zł.
przez 40 lat przeszło 70000 zł) powin-
ny skłonić osoby palące do zerwania z
nałogiem..

Rzuæ palenie
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Tabele i wyniki
OKRÊGÓWKA
grupa po³udniowa
Olimp – Spójnia 0:1, Głaz – Pionier 0:0, Dra-
wa – Orzeł 2:1, Mirstal – Hubertus 1:0, Orzeł
Ł. - Lech 3:1, Darzbór – Pogoń 0:0, Strażak
– Zawisza 0:3, Drzewiarz – Pomorzanin 6:0.

1. Głaz 10 28 32 -  6
2. Orzeł W. 10 22 28 -  7
3. Pogoń 10 22 26 -  6
4. Drawa 10 19 17 – 12
5. Drzewiarz 10 16 20  - 13
6. Lech 10 15 19 – 14
7. Zawisza   9 15 18 – 18
8.  Pomorzanin 10 13 19 – 25
9.  Darzbór 10 12 14 – 20
10. Pionier 10 11 12 – 16
11. Hubertus 10 10   9 – 15
12. Orzeł Ł.   9 10 17 - 25
13. Strażak 10   9 12 – 28
14. Spójnia 10   9 12 – 24
15. Mirstal 10   9   7 – 27
16. Olimp 10   6   9 - 16

Liga wojewódzka
Juniorzy starsi
Żaki – Stal 5:2, Bałtyk – SALOS 1:0, Orzeł
– Darzbór 4:2, Energetyk – Olimp 1:0, Pogoń
– Arkonia (przeł.), Błękitni – Kotwica 1:0,
Police – Wielim 3:1.

1.  Police 12 29 45 – 17
2.  Stal 11 28 45 – 13
3.  Pogoń 11 25 39 -  13
4.  Żaki 11 22 30 – 26
5.  Wielim 11 18 28 -  32
6.  Błękitni 12 18 41  - 24
7.  Energetyk 11 17 29 – 23
8.  Bałtyk 11 16 25 – 26
9.  SALOS 11 16 19 – 16
10. OLIMP 11 15 21 – 23
11.  Arkonia 10 14 18 – 16
12. Orzeł 11 12 18 – 28
13. Flota 11   5 14 – 44
14. Kotwica 11   3   6 – 27
15.  Darzbór 11   2 13 - 6

Liga wojewódzka
Juniorzy m³odsi
Żaki – Stal 1:5, Bałtyk – SALOS 2:1, Orzeł
– Darzbór 2:0, Energetyk – Olimp 6:0, Pogoń
– Arkonia (przeł.), Błękitni – Kotwica 8:0,
Police – Wielim 2:1.

1. Police 12 29
2. Pogoń 11 26
3. Bałtyk 12 25
4. Arkonia 10 25
5. Stal 11 25
6. Błękitni 12 21
7. Orzeł 11 18
8. Flota 11 14
9. Wielim 11 13
10. SALOS 11 12
11. Energetyk 11 10
12. Darzbór 11   6
13. Kotwica 11   6
14. OLIMP 11   5
15. Żaki 11   3

(DRAWSKO POM) W sobotnie
popołudnie mecz o mistrzostwo V ligi
rozgrywał zespół Drawy Drawsko.
Tym razem przeciwnikiem futbolistów
z Drawska, była faworyzowana do
zdobycia mistrzostwa tej klasy roz-
grywkowej, ekipa Orła Białego Wałcz.

W zespole z Wałcza większość pił-
karzy pamięta czwartoligowe zmaga-
nia swojego zespołu. Przeciwnik Dra-
wy - jak mówili wałeccy piłkarze -
przyjechał po trzy punkty, które po-
zwoliłyby realnie myśleć, o  awansie
do IV ligi. Niestety dla Orła, stadion w
Drawsku nie okazał się zbyt gościnny.
A plany o trzech punktach muszą oni
pozostawić do następnej kolejki.

Tym razem przebieg i sposób gry
Drawy, mógł chyba zadowolić więk-
szość z zebranych na stadionie kibiców.
Mecz toczył się w szybkim tempie, a
niespodziankę kibicom sprawili junio-
rzy, których ze względu na absencję kil-
ku podstawowych graczy, desygnował
do gry trener Andrzej Pedrycz. Postawa
młodych, Śledzia czy Dudka na boisku
podobała się kibicom, którzy komentu-
jąc to spotkanie nie ukrywali, że ambicją
można nieraz więcej zdziałać, niż do-
świadczeniem. W tym spotkaniu jednak
ambicja grała, a gole zdobywało do-
świadczenie. Po strzałach E. Marcinkie-
wicza i jak zwykle niezawodnego A. Pe-

BEZ RESPEKTU
Drawa Drawsko Pomorskie – Orze³ Bia³y Wa³cz  2:1 (2:0)

drycza, Drawa prowadziła do przerwy
2:0, będąc w pierwszej odsłonie meczu
drużyną lepszą. Gdyby jeszcze napast-
nicy wykazywali się większą skutecz-
nością, to wynik mógłby być dużo wy-
ższy, na korzyść drawszczan. Po zmia-
nie stron do 75 minuty trwała zacięta
walka, a akcje przenosiły się z pod jed-
nego pola karnego pod drugie.

Niestety w 76 minucie za czerwoną
kartkę boisko musiał opuścić zawodnik
Drawy. Fakt ten próbowali wykorzy-
stać piłkarze Orła, ale sił i umiejętności
wystarczyło jedynie na zdobycie hono-
rowej bramki.

Sporo komentarzy wywołuje brak
rasowego napastnika w zespole Drawy.

Po przejściu Artura Kapelińskiego do
Astry Ustronie Morskie, nastąpił wy-
raźny regres w tej formacji. Konrad
Kiełbasa, dużo lepiej w sparingach pre-
zentował się grając w środkowych for-
macjach, a Marek Chodorowski nie
strzela już tylu bramek, co na początku
sezonu. Najlepszym dowodem na po-
twierdzenie takiej sytuacji jest to, iż w
chwili obecnej najlepszym strzelcem
zespołu jest stoper A. Pedrycz.

Cieszy wzrost zainteresowania
meczami Drawy. W sobotę na trybu-
nach zasiadło około 170 widzów, co po
derbach ze Złocieńcem, jest drugim
wynikiem.

Skład zespołów:
Drawa Drawsko Pomorskie: Pi-

łat, Pedrycz, Wyrzykowski, Marcin-
kowski, Żuk, Żaczek, Jakubowski, Ta-
bat, Dudek, Kiełbasa, Czapiga, Jacków,
Chudecki, Drobniewski.

Trener:  A. Pedrycz
Orzeł Biały Wałcz: Towarnicki,

Baran, Czerniewicz, Świerszcz, Pie-
czylak, Halamus, Szaqpowicz, Kunert,
Owczarek, Wysoki, Pacocha, Stankie-
wicz, Korytowski, Bakunowicz

Trener: D. Wysoki
Na wyróżnienie w zespole Drawy

zasłużyli D. Dudek i Ł. Śledź.      MN

(ZŁOCIENIEC) Na weekendo-
wy mecz w Gryfinie juniorzy Olimpu
wyjechali już o ósmej rano. Energetyk
to bardzo solidny zespół. Klub ma do-
skonale rozwinięte szkolenie mło-
dzieży z odpowiednimi, bardzo wy-
sokim środkami na te cele. Mówi tre-
ner zespołu, Kazimierz Chojnacki; -
Przegraliśmy 0:1. Z postawy zespołu
jestem, mimo przegranej, zadowolo-
ny. To my dyktowaliśmy warunki gry.
Do tego mojej drużynie gra sprawiała
istną radość. Chłopcy grali jakby w
zapamiętaniu. Stracona jedna bramka
odebrała nam i punkty, i zwycięstwo.

(ZŁOCIENIEC)  Po przegranej ze
Strażakiem Borne Sulinowo 0:5
Olimp przyjmował Spójnię Świdwin
bez wiary w cokolwiek. Na trybu-
nach było kilu kibiców i był to rekord
niskiej frekwencji w historii klubu.
Rozmawiano przede wszystkim o ni-
kłej przegranej juniorów w Gryfinie z

Energetykiem i rozważano możliwość
całkowitego przestawienia pracy w
klubie na futbol młodzieżowy.

W pierwszej połowie biało – zie-
loni dokumentnie wykazali brak ja-
kiegokolwiek przygotowania do roz-
grywek. Do szatni zeszli przy stanie
bezbramkowym. Po przerwie Michał

Liszko został zaskoczony strzałem w
samo okienko, ale z odległości po-
nad trzydziestu metrów. Spójnia z
radością powiozła zwycięstwo do
Świdwina.

W meczu na jaw wyszło nawet o
wiele lepsze przygotowanie świ-
dwinian do gry czysto technicznej.
Także szybkościowe i kondycyjne.
W miarę zgrany zespół zupełnie wy-
starczył na niezborne poczynania
Olimpu. Jego ambitny zryw w dru-
giej połowie nie na wiele się zdał.
Złocienianie zajmują ostanie miej-
sce w tabeli.             Tadeusz Nosel

CZERWONA LATARNIA
ŒWIECI W Z£OCIEÑCU I DZWONI

0:1 z Energetykiem Gryfino

W piłkarzach jednak zbudowała
wielką chęć do dalszych gier, do któ-
rych aż się palą. To bardzo ambitny
kolektyw. Sugestie Tygodnika, by już
niedługo powalczyć o prymat w by-
łym województwie koszalińskim,
przyjmuję. Już teraz, gdybyśmy nie
stracili punktów w meczach, których
nie można było przegrać, byłoby w
tabeli bardzo dobrze, a przeciez nie
jest źle. Z tego zespołu, jak na razie,
jestem zadowolony, ale cele stawiam
im o wiele wyższe. Środek tabeli, jak
na ten zespół, to mało. -

            Tadeusz Nosel

ŒRODEK TABELI DOBRY,
ALE WALCZ¥ O WIÊCEJ
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Sporz¹dzi³a: st. sier¿.
Anna M³ynarczyk.
Tytu³y od redakcji.

BEZ EUFORII
(ZŁOCIENIEC) 12.10.2005

r. o godz. 17:15 w Złocieńcu, po-
licjanci z Komisariatu Policji w
Złocieńcu w trakcie kontroli ujaw-
nili i zabezpieczyli u 16-letniego
mieszkańca tego miasta środek
odurzający w postaci amfetaminy.

KOPALI PO G£OWIE
(CZAPLINEK) 12.10.2005r. z

Komisariatu Policji w Czaplinku
dokonali zatrzymania dwóch męż-
czyzn w wieku 17 i 18 lat, którzy w
dniu 11.10.2005 r. o godz. 13:00 w
Czaplinku przy ul. Sikorskiego do-
konali rozboju na 14-latku, miesz-
kańcu Łubowa. Sprawcy wciągnę-
li ofiarę do bramy budynku a na-
stępnie przewrócili i kopali po gło-
wie, po czym dokonali kradzieży
jego discmena  wraz ze słuchawka-
mi o wartości 200 zł. W dniu
14.10.2005r. obaj sprawcy rozboju
stanęli przed wymiarem sprawiedli-
wości. Sąd Rejonowy w Drawsku
Pom. zastosował wobec 17-letnie-
go sprawcy środek zapobiegawczy
w postaci tymczasowego areszto-
wania na okres trzech miesięcy,
natomiast drugi sprawca otrzymał
dozór policyjny.

ZEMSTA?
(ZŁOCIENIEC) 12.10.2005

r. o godz. 19:00 w Złocieńcu, przy
ul. 5 Marca, na niestrzeżonym
parkingu nieustalony sprawca
uszkodził stojący tam samochód
osobowy marki Nissan Primera.
Sprawca wybił szybę czołową
oraz porysował lakier ostrym na-
rzędziem na powierzchniach
bocznych pojazdu. Pokrzywdzo-
ny 46-letni mieszkaniec Złocień-
ca oszacował straty na kwotę
2000 zł.

Z£OMIARZE
(CHLEBOWO) 15.10.2005

r. o godz. 16:25 w miejscowo-
ści Chlebowo, gm. Ostrowice,
z terenu działki rekreacyjnej
nieustalony sprawca dokonał
kradzieży aluminiowego po-
jemnika na wodę oraz żeliwnej
wanny. Pokrzywdzony 56-letni
mieszkaniec gm. Połczyn Zdrój
wycenił straty na łączną sumę
500 zł.

ROWERZYŒCI
(CZAPLINEK) 15.10.2005 r.

o godz. 16:50 w Czaplinku, nie-
ustalony sprawca , z nie za-

(ZŁOCIENIEC) 14.10.2005r.
o godz. 12:30 w Złocieńcu, przy
ul. Mirosławieckiej, policjanci
Referatu Ruchu Drogowego
podczas kontroli drogowej sa-
mochodu osobowego Fiat Uno
ujawnili, że kierujący 47-letni
mieszkaniec Złocieńca znajdo-
wał się w stanie nietrzeźwości.
Przeprowadzone na miejscu zda-
rzenia badanie na zawartość alko-
holu w wydychanym powietrzu
dało wynik – 1,74 mg/l.

(CZAPLINEK) 14.10.2005r. o
godz. 16:40 w Czaplinku, przy ul.
Kamiennej, policjanci Referatu
Ruchu Drogowego w trakcie
kontroli drogowej samochodu
osobowego marki Fiat Uno ujaw-
nili, że kierujący 71-letni mieszka-
niec miejscowości Łubowo znaj-
dował się w stanie nietrzeźwości.
Przeprowadzone na miejscu zda-
rzenia badanie na zawartość al-
koholu w wydychanym powie-
trzu dało wynik - 0,81 mg/l.

(DRAWSKO POM.)
15.10.2005r. o godz. 19:25 poli-
cjanci RRD z Komendy Powiato-
wej Policji w Drawsku Pom., w
wyniku kontroli drogowej na
drodze Jankowo – Krzynno
ujawnili, że kierujący samocho-
dem ciężarowym marki VW LT,
45-letni mieszkaniec gm. Draw-
sko Pom. znajdował się w stanie
nietrzeźwości. Przeprowadzone
na miejscu zdarzenia badanie na
zawartość alkoholu w wydycha-
nym powietrzu dało wynik – 0,58
mg/l.

(KALISZ  POM.) 16.10.2005
r. o godz. 10:35 w Kaliszu Pom.,
przy ul. Tartacznej, policjanci z
Komisariatu Policji w Kaliszu
Pom. w trakcie kontroli samocho-
du osobowego marki SAAB
ujawnili, że kierujący pojazdem
43-letni mieszkaniec Kalisza
Pom. znajdował się w stanie nie-
trzeźwości. Przeprowadzone na
miejscu zdarzenia badanie na za-
wartość alkoholu w wydycha-
nym powietrzu dało wynik – 0,84
mg/l.

(DRWASKO POM.)
16.10.2005 r. o godz. 16:20 w
Drawsku Pom., przy ul. Dworco-
wej, policjanci Sekcji Prewencji w
trakcie kontroli ujawnili, że kieru-
jący rowerem 47-letni mieszka-
niec gm. Drawsko Pom. znajdo-
wał się w stanie nietrzeźwości.
Przeprowadzone na miejscu zda-
rzenia badanie na zawartość al-
koholu w wydychanym powie-
trzu dało wynik -  0,88 mg/l.

mkniętej suszarni blokowej  do-
konał kradzieży dwóch rowe-
rów, górskiego oraz składaka o
nazwie Jubilat. Pokrzywdzona
73-letnia mieszkanka Czaplinka
wyceniła straty na łączną kwotę
550 zł

UKRAD£ OGRODZENIE
( W I E R Z C H O W O )

15.10.2005 r. o godz. 17:15 w
miejscowości Wierzchówko,
gm. Wierzchowo,  nieustalony
sprawca dokonał demontażu
ogrodzenia prywatnej posesji, a
następnie kradzieży 30 mb alumi-
niowej siatki ogrodzeniowej. Po-
krzywdzona 68-letnia mieszkan-
ka Koszalina wyceniła straty na
kwotę 400 zł.

(KALISZ POM.) 22
września 2005 r. w godzinach
03:00 – 07:00 w Kaliszu
Pom., przy ul. Kwiatowej,
miało miejsce włamanie do
wolno stojącego domku jed-
norodzinnego. Nieustaleni
sprawcy, po uprzednim ukrę-
ceniu wkładu zamka w
drzwiach wejściowych do-
stali się do wnętrza mieszka-
nia, a następnie wykorzystu-
jąc sen pokrzywdzonego
oraz członków jego rodziny,
dokonali kradzieży torebek.
W torebkach tych znajdowa-
ły się kluczyki oraz dokumen-
ty od samochodów osobo-

POCI¥GNÊLI AUTA
ZA 100 TYS.

wych marki: Audi A4 o numerze
rejestracyjnym ZDR L514, oraz
Opel Vectra o numerze rejestra-
cyjnym PO 5301. Sprawcy do-
konali kradzieży obu tych pojaz-
dów, które właściciele pozosta-
wili na terenie własnej posesji.
Wartość skradzionego mienia
pokrzywdzony, 42-letni mieszka-
niec Kalisza Pom. określił na
kwotę 104 tys. zł. Cechy utraco-
nych pojazdów: Audi  A4 1,9D,
koloru bordo metalik, rok pro-
dukcji 1995, Opel Vectra SW
Caravan,  koloru czarnego, rok
produkcji 2004.

W związku z powyższym
drawska Policja zwraca się do

mieszkańców powiatu draw-
skiego o pomoc i przekazy-
wanie wszelkich informacji
mogących przyczynić się do
ustalenia sprawców kradzie-
ży samochodów bądź też
miejsc ukrycia wspomnia-
nych pojazdów. W przy-
padku ujawnienia jakich-
kolwiek okoliczności mo-
gących mieć związek z opi-
sanym przestępstwem pro-
simy niezwłocznie powia-
domić Komisariat Policji w
Kaliszu Pom. -  numer tele-
fonu 94/3616997 lub naj-
bliższą  jednostkę Policji -
numer telefonu 997.
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KRZY¯ÓWKA NR 42

NAGRODA

Rozwiązania krzyżówki prosimy nadsyłać  do 28 października na adres redakcji. Spośród
prawidłowych odpowiedzi nadesłanych przez czytelników wylosujemy osobę, która
wygra mniesięczną prenumeratę Tygodnika Pojezierza Drawskiego.

Miesiêczna prenumerataMiesiêczna prenumerataMiesiêczna prenumerataMiesiêczna prenumerataMiesiêczna prenumerata
„„„„„TTTTTyyyyygodnikgodnikgodnikgodnikgodnika Pa Pa Pa Pa Pooooojezierjezierjezierjezierjezierza Drza Drza Drza Drza Draaaaawwwwwssssskiego”kiego”kiego”kiego”kiego”
Poprawne rozwiązanie krzyżówki nr 39 brzmiało:
„Po kopiejkę i car się pochyla”.
Nagrodę wylosował pan Jan Curyło z Drawska Pom. Gratulujemy.

Jasiu do mamy: - Mamusiu, robisz kolację ? - Tak, ale
będzie szybciej jeśli mi ktoś pomoże. - Aż tak bardzo
głodny nie jestem...

U dentysty w fotelu siedzi przerażony mężczyzna: -
Panie doktorze, czy na pewno potrafi pan bezboleśnie
wyrwać zęba? - Różnie z tym bywa... Tydzień temu pod-
czas wyrywania zwichnąłem sobie rękę.

Siedzący w parku dziadek dostaje nagle piłką w gło-
wę. Odwraca się i krzyczy do chłopców grających w
pobliżu: - Nie możecie grać gdzieś dalej?! - Możemy, ale
pan musiałby przenieść się z nami! - Dlaczego? - Bo jest
pan jednym ze słupków w naszej bramce

Mały Jasio pyta mamy: - Mamo, po co ty się tak
mocno malujesz? - Żeby ładnie wyglądać synku. - Ale
kiedy to zacznie działać?

Mężczyzna wybrał się na polowanie i upolował kro-
wę. Właściciel krowy krzyczy: - Czy pan pierwszy raz w
życiu miał strzelbę w ręku?! - Nie. Ale pierwszy raz tra-
fiłem!

 Mąż rano patrzy w lustro i mówi do żony: - Co sobie
pomyślałaś jak przyszedłem wczoraj pijany z tym sińcem
pod okiem? - Jak przyszedłeś to go jeszcze nie miałeś...

 Idzie zajączek lasem i kuleje na jedną nogę. Spotyka
go drugi zajączek i pyta: - Co się stało? - Myśliwy... -
Postrzelił cię? - Nie, nadepnął.

Jasio pyta ojca idącego na polowanie: - Tato, dlacze-
go się boisz zajęcy? - Wcale się nie boję! - To czemu
zabierasz ze sobą strzelbę i psa?

 Dwaj znajomi spotykają się na ulicy. - Cześć, skąd
wracasz? - Od dentysty. - Ile ci wyrwali? - 120 złoty.

HUMOR TYGODNIA
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